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Kanclerz Niemiec ostrożnie wypowiada się w kwestii rozszerzenia NATO na Wschód

Niedrażniąca wizyta W numerze:
Aktualności

Pił ponad 30 lat. Przeżył koszmar Str.3
Kanclerz Niemiec Gerhard 

Schroeder, przebywający od 
poniedziałku z wizytą w kra­
jach bałtyckich, wczoraj pod­
czas litewskiej części podróży 
powiedział, że Niemcy popie­
rają europejskie aspiracje Li­
twy i szanują jej chęć wstąpie­
nia do NATO.

W poniedziałek o tym też za­
pewniał Estończyków, a we wto­
rek powtórzył to Łotyszom. Li­
twinom obiecał jeszcze pomoc 
finansową przy zamknięciu 
pierwszego reaktora Ignalińskiej 
Elektrowni Atomowej, ale zapo­
wiedział, że wysokość tej pomo­
cy określi po uzgodnieniu swej 
obietnicy z niemieckim mini­
strem finansów.

Wizyta Gerharda Schroedera 
w Estonii, na Łotwie i na Litwie 
jest pierwszą wizytą kanclerza 
Niemiec w krajach bałtyckich od 
odzyskania przez nie niepodle­
głości w 1991 roku. Jego po­
przednik, Helmut Kohl, nigdy nie 
złożył oficjalnej wizyty na 
wschodnim wybrzeżu Bałtyku. Za 
czasów swego urzędowania na 
stanowisku kanclerza wybrał się 
do Rygi, lecz tyko po to, żeby tam

fizyczny i psychiczny. Wreszcie się 
przełamał - zaczął uczęszczać do Klu­
bu Anonimowych Alkoholików. Po­
skutkowało. Już od 7 lat nie używa 
żadnych trunków.

Społeczeństwo
‘Na nowym miejscu pracy znała- Str.“1 4

złem dużo zobowiązań finansowych. 
To jest właśnie najtrudniejszy pro­
blem do rozwiązania”.

Rolnictwo
Izba Rolna proponuje nowe ceny Str.

skupu zboża: za tonę pszenicy pierw­
szej klasy 530 Lt, drugiej klasy - 470 
Lt oraz za tonę żyta 440 Lt.

Szkolnictwo
“Ruch błękitnych szkół”, zapocząt­

kowany przez prywatnych wydawców, 
ma zamiar przyjść z pomocą polskim 
szkołom na Litwie.

♦ * *

Trójjęzyczna szkoła w Rudzisz- 
kach ma szansę stać się średnią.

Kanclerz Gerhard Schroeder rozmawiał z marszałkiem Sejmu Vytautasem Landsbergisem >
na temat niemieckich odszkodowań osobom, które ucierpiały podczas niemieckiej okupacji

Fot ELTA

się spotkać z ówczesnym premierem 
Rosji Wiktorem Czernomyrdinem.

Zafascynowany rozwojem partner­
skich stosunków z Rosją Helmut Kohl 
nigdy nie wypowiedział się stanowczo za 
poparciem europejskich dążeń krajów 
bałtyckich. Jego następca, kanclerz Ger­
hard Schroeder, również jest uważany za 
zwolennika “niedrażnienia” rosyjskiego 
niedźwiedzia “bałtyckim miodem”.

Nie drażnić Rosji
Kanclerz Niemiec w Tallinnie, Ry­

dze i Wilnie starał się złagodzić swe wy­
powiedzi, chociaż lakoniczne i mało 
obiecujące, na temat rozszerzenia 
NATO o kraje bałtyckie, podkreślając 
“strategiczne znaczenie Rosji”.

Przemawiając w parlamencie estoń­
skim Schroeder zaznaczył, że trzeba 
utworzyć taki system “bezpieczeństwa

europejskiego”, żeby znalazło się miej­
sce w nim też dla Rosji.

Wybitny działacz Polonii amerykań-

Powroty
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Był na Żmudzi ród możny Bille- Str.
wiczów, od Mendoga się wywodzący, 
wielce skoligacony i w całem Rosień- 
skiem nad wszystkie inne szanowany.

skiej Jan Nowak-Jeziorański podczas \
ostatniej wizyty w Wilnie powiedział “Ku­
rierowi”, że Schroeder, jako jeden z lide­
rów europejskich państw Aliansu, jest jed­
nym z największych pesymistów w spra­
wie rozszerzenia NATO o kraje bałtyckie.

(Dokończenie na str. 3)

Sport
Członek reprezentacji Litwy w ko- StT.

szykówce mężczyzn Śarunas Jasikevi- 
ćius, który w minionym sezonie grał w 
“Olimpii” Lubiana, podpisał trzyletni 
kontrakt z hiszpańską “FC Barcelona”.
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W Wileńskim Sądzie Okręgowym Samorządowcy z całej Polski interesują się Wilnem

Orzeczenie lekarskie,

Rozmowa w białej sali
otrzymane przez Wileński Sąd 
Okręgowy głosi, że A. Lileikis 
jest w stanie składać zeznania, 
ale może to spowodować za­
grożenie jego życiu, informu­
je dziennik “Respublika”.

Pod koniec kwietnia Sejm 
odroczył rozpatrywanie spraw 
byłego naczelnika bezpieki po- 

• wiatu wileńskiego, podległej na­
zistom A. Lileikisa i jego zastęp­
cy K. Gimźauskasa do czasu 
przeprowadzenia lekarskiej eks­
pertyzy psychiatrycznej.

Śprawy A. Lileikisa i K. Gim­
źauskasa były zawieszone pod 
koniec roku ubiegłego, po tym, 
gdy kilka ekspertyz lekarskich

Lileikis stanie przed sądem
stwierdziło, że podsądni, będący 
obecnie w wieku 92 lat, cierpią 
na wiele chorób, w tym nieule­
czalnych i w związku z tym nie 
mogą uczestniczyć w posiedze­
niach sądu.

Sprawy zostały wznowione 
po wejściu w życie na Litwie no­
welizacji kodeksu postępowania 
karnego, zezwalającego na za­
oczne sądzenie zbrodniarzy wo­
jennych, jeśli stan ich zdrowia 
nie pozwala na stawienie się w 
sądzie.

Dziennik pisze, że na razie 
nie wiadomo, kiedy się odbędzie 
sąd A. Lileikisa i w jaki sposób 
jego zeznania będą przekazywa­
ne do sali posiedzeń sądowych.

Ł/4B “Klion” Birbyniii 4, Vilnius, tel. 62 85 21, www.Mion.lt
KŁION

Byłaby to pierwsza sprawa, gdy 
oskarżony składa zeznania w 
domu, korzystając ze środków 
technicznych. Adwokat A. Lilei- 
kisa twierdzi, że jego podopiecz­
ny nie wstaje z łóżka i jest pod 
stałą opieką lekarską. A. Lileikis 
oskarżony został o skazanie na 
śmierć w okresie okupacji nazi­
stowskiej 75 Żydów, a K. Gim- 
źauskas’- 5. Za ukrywanie prze­
szłości A. Lileikis i K. Gimźau- 
skas pozbawieni zostali obywa­
telstwa USA i byli deportowani 
z tego kraju. Obaj nie przyznają 
się do winy i twierdzą, że praco­
wali na rzecz litewskiego podzie­
mia antynazistowskiego.

(BNS)

W Wilnie gości 135 - oso­
bowa grupa turystów z Polski. 
Są to przedstawiciele samorzą­
dów różnych szczebli. Wczoraj 
byli podejmowani przez samo­
rząd m. Wilna.

Na spotkanie z polskimi kole­
gami, do białej sali samorządu 
przybyli kierownicy komitetów, w 
tym kierownik komitetu ds. roz­
woju samorządów, kontaktu ze spo­
łecznością Tadeusz Filipowicz 
oraz kierownik komitetu ds. so­
cjalnych Wincenty Suchowiej. Sło­
wem wstępnym powitał gości szef 
wydziału zagranicznego Romual- 
das Taryydas, zaznaczając, że Wil­
no ma pobratymcze więzi z czte­
rema polskimi miastami. Zapro­
szeni na spotkanie specjaliści za­
poznali gości z interesującymi ich 
zagadnieniami struktury władzy 

Wilna, zarządzania nieruchomo­
ściami, sprawami lokalnymi, ko­
munalnymi, finansowania renowa­
cji i utrzymania zabytków naszej 
stolicy. Architekt Augis Gućas, 
wicedyrektor departamentu ds. 
nadzoru i finansowania budynków 
zabytkowych, powiedział, że od 
roku 1994 Starówka Wileńska jest 
wciągnięta na listę UNESCO. 
Stwarza to większe możliwości 
finansowania odbudowy zabytków, 
z których słynne jest Wilno.

Grupę pracowników samorzą­
dów, zarządzających nierucho­
mościami, pracowników służb ko­
munalnych z całej Polski podej­
muje firma turystyczna “Heltour”, 
która już zapoznała gości z naj­
piękniejszymi zabytkami Wil­
na, Trok i innych miejscowości
Litwy. Inf. wl.

Sentencja dnia
Nie wskrzesi racja zguby. 

Fredro 4 7707QQ
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Belgia pragnie zbliżenia z Litwą
Parlament Belgii chętnie nawiązałby bliższe kontakty z Li­

twą. Oświadczył o tym bawiącemu w Brukseli przewodniczą­
cemu Sejmu Yytautasowi Landsbergisowi przewodniczący par­
lamentu belgijskiego - Izby Reprezentantów Herman de Croo.

Przewodniczący Izby Reprezentantów jest przekonany, że na­
szemu krajowi, któiy pomyślnie rozpoczął negocjacje z UE, bar­
dzo by się przydało belgijskie doświadczenie.

sejmowym Komitecie Budżetu i Finansów

Zobowiązujące ubezpieczenie
Wysokość składek z tytułu 

państwowych ubezpieczeń spo-
lecznych dla właścicieli

Obraduje komisja ds. partnerstwa
Wczoraj rano w Tallinnie rozpoczęło się posiedzenie Ko­

misji Partnerskiej USA i Litwy, Łotwy oraz Estonii. Stany 
Zjednoczone na posiedzeniu odbywającym się w hotelu “Grand 
Hotel Mercure” reprezentuje zastępca sekretarza stanu Stro­
bę Talbott.

Delegacją litewską, w której składzie są wiceminister ochrony 
kraju Romas Kilikauskas i kilku wysokich dostojników MSZ, kie­
ruje wiceminister spraw zagranicznych Yygaudas Uśackas.

Posiedzenie Zarządu Banku Litewskiego
Poinformował o tym wydział łączności ze społeczeństwem 

Banku Litewskiego. Przewidziany jest następujący porządek 
dzienny:

O częściowej zmianie przepisów dotyczących rachunków wła­
ścicieli lokat w Banku Litewskim.

O zmianie technologii rozliczeń międzybankowych.
O projektach graficznych okolicznościowej monety 50 Lt, po­

święconej nowemu tysiącleciu.
O rejestracji kapitału akcyjnego spółki akcyjnej “Turto bankas”.

Poruszać się luźniej
Sejm unieważnił obowiązującą dotychczas na Litwie usta­

wę o emigracji. Jak stwierdził wiceprzewodniczący sejmowe­
go Komitetu Praw Człowieka Algimantas Salamakinas, umoż­
liwi to obywatelom Litwy swobodniejsze poruszanie się i wy­
bór miejsca zamieszkania za granicą.

Ustawa nie ograniczy życzenia ludzi tymczasowo lub na stałe za­
mieszkać za granicą, z wyjątkiem przypadków naruszenia praworząd­
ności np. popełnienia przestępstwa.

przedsiębiorstw indywidual­
nych, osób z patentami i go­
spodarzy, ustala przyjęta we 
wtorek przez Sejm ustawa o 
państwowych ubezpieczeniach 
społecznych.

Przewodniczący podkomite­
tu skarbowego sejmowego Ko­
mitetu Budżetu i Finansów Al- 
girdas Butkevićius powiedział, 
że właściciele przedsiębiorstw 
indywidualnych (personalnych) 
i zrównane z nimi w ustalonym

przez rząd trybie samodzielnie 
pracujące osoby będą musiały 
ubezpieczać się w celu otrzy­
mania emerytury z tytułu ubez­
pieczeń społecznych. Te osoby 
będą wpłacały składki, oblicza­
ne według deklarowanych przez 
nie dochodów. “Jeśli wynagro­
dzenie jest mniejsze od mini­
malnego miesięcznego, stano­
wiącego 430 Lt, należy się 
ubezpieczyć na emeryturę bazo­
wą, wynoszącą 138 Lt” - powie­
dział poseł. Jak zaznaczył A. 
Butkevićius, nowa ustawa zakła­
da, że posiadające patenty oso-

by, jak też gospodarze będąmu- 
sieli ubezpieczyć się na emery- 
turę bazową i płacić 138 Lt. 
Ustawa przewiduje pewne wy­
jątki dla poszczególnych grup 
właścicieli patentów słabych 
pod względem ekonomicznym 
gospodarstw.

Po wejściu w życie nowego 
dokumentu, gospodarze i właści­
ciele patentów zostaną zwolnie­
ni od nie uiszczonych składek z 
tytułu państwowych ubezpieczeń 
społecznych, opłaty odsetek kar­
nych i grzywien za rok 1999.

(ELTA)

W Ministerstwie Spraw Wewnętrznych

Absurdalna propozycja

Zapasy banków
Według danych Banku Litewskiego, pod koniec maja ofi­

cjalne międzynarodowe zasoby na Litwie stanowiły 1 młd 
283,4 min USD. W ciągu miesiąca wzrosły one o 3,7 min USD, 
czyli o 0,3 %.

W odróżnieniu od wcześniejszych okresów, w maju banki ko­
mercyjne sprzedały Bankowi Litewskiemu o 1 min USD więcej niż 
kupiły. Wskazuje to na zmniejszenie popytu na walutę obcą. Inne 
zobowiązania Banku Litewskiego, związane z oficjalnymi zasoba­
mi międzynarodowymi, zmieniły się nieznacznie.

Zmiany w przepisach
Ministerstwo Gospodarki uprościło wymagania dotyczą­

ce znakowania drobnych, nie fasowanych towarów, wyrobów 
galanteryjnych, kosmetycznych i tekstylnych oraz obuwia.

Rozporządzenie ministra gospodarki, uwzględniając życzenia 
przedsiębiorców i stwarzając przychylniejsze warunki dla handlu, 
zmieniło niektóre przepisy znakowania towarów.

Ministerstwo Spraw We­
wnętrznych utrzymuje, że 
zgłoszone przez rząd Sejmowi 
poprawki do ustawy o służbie 
państwowej pogorszyłyby sy­
tuację socjalną funkcjonariu­
szy policji i służby wewnętrz­
nej, posiadających największy 
staż pracy.

Zgłoszona Sejmowi noweli­
zacja zawiera też propozycję na­
liczania stażu służbowego pra­
cownikom państwowym od 11 
marca 1990 r.

Jak głosi komunikat rzecz­
niczki prasowej MSW, to usta­
lenie zrównałoby funkcjonariu­
szy, którzy mają za sobą ciężką 
i ryzykowną służbę 15, czy 20-

letnią i posiadają większe do­
świadczenie, z tymi, którzy od­
służyli mniej.

“Dla funkcjonariuszy ta róż­
nica jest bardzo aktualna, gdyż 
od stażu służby zależy wyna­
grodzenie za pracę, emerytura 
i długość urlopu”, głosi komu­
nikat.

Według danych wydziału 
personalnego Departamentu 
Policji przy MSW, 15 i więcej 
lat stażu ma ponad 2000 funk­
cjonariuszy policji, w tym oko­
ło 400 komisarzy policji i 900 
inspektorów. Stanowi to około 
20 % w każdym wspomnianym 
departamencie.

W departamencie ochrony

przeciwpożarowej i ratownictwa 
przy MSW i w podległych mu 
jednostkach pracuje ponad 800 
funkcjonariuszy, którzy służbę 
w systemie spraw wewnętrz­
nych rozpoczęli przed 11 mar­
ca 1990 r. i których większą 
część stanowią oficerowie służ­
by wewnętrznej.

MSW proponuje, aby przyj­
mując w Sejmie nowelizację 
ustawy o służbie państwowej, w 
naliczaniu stażu służby zrobić 
wyjątek statutowym pracowni­
kom państwowym, którym do 
stażu służby wliczy się też 
okres odpracowany do 11 mar­
ca 1990 r.

(BNS)

Apel o pomoc

>

Ona pragnie żyć
Studiując Pismo Święte i 

w zetknięciu z losami ludzki­
mi, upewniłem się, że nie ma 
nic bardziej cennego niż Pi­
smo Święte i Człowiek. 
Zwracam się do Was z przy­
czyny życia i miłosierdzia.

Kilka lat temu do naszej 
wileńskiej Wspólnoty Bernar­
dyńskiej przyszła szesnastolet­
nia dziewczyna Ruta Kynaite.

Sekretarzem OIE - K. Lukauskas
Na 68 generalnej sesji Światowej Organizacji Zdrowia Zwie­

rząt (OIE) w stolicy Francji Państwowa Służba Weterynaryjna 
Litwy została uznana za wzorowy model dla innych krajów.

Staraniem specjalistów weterynarii naszego kraju na Litwie zli­
kwidowano brucelozę bydła i świń, dobiega końca zwalczanie bia­
łaczki bydła, spotykane są tylko pojedyncze przypadki gruźlicy. Na 
sekretarza generalnego Komisji Europejskiej Światowej Organi­
zacji Zdrowia Bydła na czteroletnią kadencję wybrany został dy­
rektor Państwowej Służby Weterynaryjnej - główny inspektor we­
terynarii doktor Kazimieras Lukauskas.

Przyjacielska, zawsze

Zmiana konsula
MSZ Litwy, kontynuując rotację dyplomatów za granicą, 

tego lata zamieni konsula generalnego w Kaliningradzie.
Nowym konsulem generalnym mianowany zostanie dyplomata 

Evaldas Ignatavićius, obecnie kierujący wydziałem Europy Wschod­
niej i Azji Środkowej MSZ. W oczekiwaniu na zaakceptowanie jego 
kandydatury przez MSZ Rosji, na razie nie została podpisana ani 
nominacja E. Ignatavićiusa, ani odwołanie obecnego konsula gene­
ralnego Jonasa Voronavićiusa.

Praworządność XXI wieku
Wczoraj w Londynie rozpoczęła się 23 międzynarodowa 

konferencja ministrów sprawiedliwości Europy “Praworząd­
ność XXI wieku”, w której uczestniczy też minister litewski 
Gintaras Baićiunas.

Trzydniowa konferencja poświęcona jest udoskonaleniu spra­
wowania praworządności w poszczególnych państwach oraz rozwo­
jowi współpracy międzypaństwowej w sferze praworządności.

(ELTA, BNS)

uśmiechnięta, oczytana i mą­
dra. Bardzo szybko zawojowa­
ła sympatie otoczenia. Nie­
dzielami, w czasie mszy, czę­
sto radowała ludzi swym 
dźwięcznym głosem śpiewając 
psalmy. Zdawało się, że rośnie 
człowiek i ma zapewnioną 
piękną i pełnowartościową 
przyszłość. Raptem otrzymali­
śmy wiadomość, że Ruta ma 
raka krwi. Kiedyś jej brat zma- 
rł z tej samej przyczyny. Prze­
szłą wiosną i jesienią po kilka 
tygodni spędzała w klinice na 
intensywnej chemioterapii. 
Szczególnie ciężki był kurs je­
sienny. Wiedziała, że może nie 
podołać. Byłem w szpitalu i 
widziałem, jak ciężko walczy, 
jak cierpi i jak bardzo pragnie 
żyć. Na rok choroba odstąpiła.

ale, niestety teraz Ruta znów 
przebywa w szpitalu i potrzebna 
jest pilna operacja przeszczepu 
szpiku kostnego.

Tyle o życiu. Niesprawiedli­
wie i okrutnie, ma zaledwie 
osiemnaście lat. Najgorzej, że 
wszystko zależy od jakichś dru­
gorzędnych okoliczności.

Teraz o miłosierdziu. Jeste­
śmy urodzeni, odkupieni i otule­
ni miłosierdziem. Wyszliśmy i 
dążymy do niego. Ogrom znaków 
i kształtów. Ruta może spotkać 
miłosierdzie na stole operacyj­
nym. My, czyniąc wszystko, by 
operacja doszła do skutku, może­
my się stać współtworzycielami 
tego miłosierdzia.

Udało się nam skontaktować 
z profesorem hematologii Je­
rzym Hołowieckim z Katowic. 
Radzi, aby jak najszybciej przy­
wieźć Rutę do Katowic na opera­
cję.

Konsultował też nas wybitny 
onkolog dr Mesner z Toronto. On 
też doradza jak najszybszą opera­
cję. Operacja w klinice w Kato­
wicach kosztuje około 25 tys. 
USD. Rodzice Ruty nie są w sta­
nie zebrać takiej sumy. Kościół 
Bernardynów może zebrać dzie­
siątą część tej kwoty. Dlatego na-

sza wspólnota zainicjowała po­
szukiwanie w Litwie i za grani­
cą środków na operację.

Ruta Kynaite pisze wiersze 
i prozę, maluje, zna francuski i 
angielski, marzy o studiach fi­
lologicznych, lecz nie to naj­
ważniejsze. Ona pragnie żyć. 
Dzisiaj wyraźnie rozumiem, że 
my możemy pomóc i podzielić 
to pragnienie. W imieniu życia 
i w imieniu miłosierdzia. Zbli­
żając się do Boga.

Ośmielam się prosić; po­
móżcie dziewczynce, by każda 
możliwość ocalenia jej życia 
była wykorzystana.
Z nadzieją i podziękowaniem

Ksiądz Julius Sasnauskas
OFM 

Rektor Kościoła Bernardynów

Maironio 10-1, LT-2001 
Yilnius, tel. 60-92-92, kom. 
8-299 96179

konto 
422145494

konto

walutowe

litowe

nr

nr
752145407

Bank - Lietuvos Taupoma- 
sis bankas, Sostines skyrius, 
kod banku - 60111.

Adres: Taikos 57- 1, LT- 
2017 Yilnius, teł. 475930.
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Wyrazy szczerego współczucia 

Elżbiecie Golińskiej 
z powodu zgonu ukochanego Ojca 

składa zespół 
Mościskiej Szkoły Podstawowej

Podzielamy ból i smutek 
Olgi Śledziewicz 

z powodu śmierci Ojca 
Zespół Mościskiej 

Szkoły Podstawowej
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Od łapówek - skleroza
zdrowia E. Miliniene w chwili po-

wczoraj wyznaczył ekspertyzę pełnienia przestępstwa.
psychiatry czno-psychologiczną 
byłej sędzinie Egle Miliniene, są­
dzonej za wzięcie łapówki. For-

Na posiedzeniu sądowym 
E. Miliniene wczoraj narzekała na 
zdrowie i sąd zezwolił jej mówić

malnie ekspertyzę sąd wyznaczy siedząc. Zazwyczaj uczestnicy
w piątek.

Wkrótce po zatrzymaniu E. Mi­
liniene jesienią 1998 r. okazało się, 
że cierpi ona na sklerozę rozsianą. 
Była sędzina sugeruje, że z powo­
du tej choroby dotychczas leczy 
się w szpitalach, że jej zdrowie się 
pogarsza.

Eksperci muszą ustalić, czy E. 
Miliniene rzeczy wiście jest chora, 
a jeśli tak, czy zaburzenia psy­
chiczne zezwalająjej na udział w 
posiedzeniu sądowym.

Na prośbę Prokuratury Gene­
ralnej eksperci muszą ustalić stan

procesu w sądzie mówią stojąc.
Na posiedzeniu sądu przesłu­

chano eksperta medycznego Kę- 
stutisa Vaićiulisa, który zapropo­
nował poddanie E. Miliniene sta­
cjonarnej ekspertyzie.

Była sędzina Wileńskiego Sądu 
Dzielnicowego nr 4 E. Miliniene 
zatrzymana została w październi­
ku 1998 r. jako podejrzana o wzię­
cie łapówki 15,5 tys. USD.

Pieniądze brała kilkakrotnie od 
powoda, który zaskarżył decyzję 
o licytacji jego domu, oddanego 
w zastaw bankowi. E. Miliniene

oskarżona została o przyjęcie czę­
ści pieniędzy w postaci łapówki 
oraz zagarnięcie pozostałej części 
w drodze oszustwa.

Po otrzymaniu zezwolenia Pro­
kuratury Generalnej, funkcjonariu­
sze Służby Badań Specjalnych 
przez kilka miesięcy imitowali mo­
del działalności przestępczej, za­
nim nie została ona zatrzymana, 
gdy od klienta wzięła banknoty 
dolarowe, zaznaczone przez funk­
cjonariuszy Służby Badań Specjal­
nych. Specjalni agenci w toku 
śledztwa dokonali 32 zapisy dzia­
łań podejrzanej sędziny, wliczając 
5 nagrań wideo. W związku ze złym 
stanem zdrowia E. Miliniene w 
ubiegłym roku kilkakrotnie nie sta­
wiała się na posiedzenia sądu.

(BNS)

Nowym Związkiem

„Zbyt trudno kierować”
Przewodniczący Sejmu Vytau- przygotowaniu wojska litewskie-

tas Landsbergis przy pomocy ob- go do obrony kraju, spełniania
razków rosyjskich bajek prze- obowiązku w zakresie pokoju i
strzegł prezydenta Litwy, że pró- bezpieczeństwa międzynarodowe-
buje do niego przybliżyć się par­
tia przeciwna jego zasadom. Zgod-

go, wyrządziła już dużą szkodę wi­
zerunkowi Państwa Litewskiego

nie z opublikowanym w środę jako zdecydowanego kandydata 
oświadczeniem, prezydent Litwy do NATO”, głosi oświadczenie V. 
Yaldas Adamkus “ponownie, jak Landsbergisa.
i w dniach inauguracji, powtórzył Jak wiadomo, Nowy Związek
swą gotowość do prowadzenia Li- pod przewodnictwem prawnika
twy do NATO”.

Landsbergis używając jako 
porównania postaci z bajki rosyj­
skiego klasyka Iwana Krylowa, 
twierdzi, że w sprawach państwo-. 
wych “wozem ciągnionym przez

Arturasa Paulauskasa zebrał po­
nad 100 tysięcy podpisów obywa­
teli Litwy i zainicjował projekt no­
welizacji ustawy budżetowej, pro­
ponując zmniejszenie prawico 148 
min litów wydatków na system

łabędzia, szczupaka i raka byłoby ochrony kraju, z przeznaczeniem

Organizatorami przestępstwa byli krewni

Wydano wyrok
zbyt trudno kierować”.

Zdaniem V. Landsbergisa, 
“obecnie funkcję raka w domyśl-

tej sumy na potrzeby oświaty i stu­
diów.

Projekt ten, którego nie zaapro-
nym zaprzęgu najlepiej spełnia bowały rząd oraz cztery komitety
Nowy Związek”.

“Jego akcja zbierania podpi­

Wileński Sąd Okręgowy 
wczoraj ogłosił wyrok dla pięciu 
porywaczy studentki Laury Var- 
naityte.

O uwięzienie L. Yarnaityte i 
wymuszanie okupu oskarżeni zo­
stali Arunas Milinavićius, Arunas 
Ćesnulevićius, Nerijus Żilinskas, 
Ramunas Lapinskas oraz Arturas 
Galinauskas. Wszyscy oni byli 
wcześniej sądzeni, a niektórzy ka­
rani w trybie administracyjnym.

Ustalono, że organizatorem 
przestępstwa był A. Milinavićius 
wespół z A. Ćesnulevićiusem - 
krewnym L. yamaityte. Właśnie 
oni poinformowali o tym, że rodzi­
na studentki jest zamożna. Ponie­
waż A. Milinavićius i A. Ćesnule- 
vićius nie odbyli jeszcze całej kary, 
na którą skazani zostali 23 wrze-

śnia 1999 r., do siedmiu lat za po­
zbawienie studentki wolności do­
łożono im jeszcze po roku i ska­
zano na ogólną karę 8 lat więzie­
nia.

N. Zilinskasa sąd skazał na 7 
lat, R. Lapinskasa i A. Galinauska- 
sa - na 6 lat pozbawienia wolno­
ści. Te kary skazani będą musieli 
odbyć w kolonii robót popraw­
czych surowego rygoru. Ponadto 
sąd postanowił skonfiskować cały 
majątek czterech skazanych oraz 
połowę majątku R. Lapinskasa. W 
chwili popełnienia przestępstwa R. 
Lapinskas był niepełnoletni.

Sąd nie uwzględnił powódz­
twa cywilnego matki L. Yamaity­
te, w którym ubiegała się o wyna­
grodzenie 50 Lt straty. Z powodu 
braku znamion przestępstwa R. La-

pinskas i A. Galinauskas zostali 
zwolnieni od zarzutu grabieży: byli 
oskarżeni o przyswojenie torebki 
L. Yamaityte.

Sąd rozpatrywał przestępstwo, 
popełnione 7 lutego 1999 r., gdy 
uprowadzona w Wilnie 22-letnia 
dziewczyna przez 5 dób była utrzy­
mywana w ustronnej zagrodzie re­
jonu poswolskiego. Za zwolnienie 
córki od jej matki - dyrektorki spółki 
“Senasis Erfurtas” porywacze żą­
dali okupu 50 tys. USD.

L. Yamaityte rozpoznała R. La­
pinskasa i A. Galinauskasa, któ­
rzy jąwieżli do zagrody i strzegli. 
Fakt, że razem z napastnikami był 
nie rozpoznany przez poszkodo­
waną N. Żilinskas, potwierdzili 
świadkowie.

sów, nastawiająca ludzi przeciwko Sejmu.

sejmowe, będzie nadal rozpatrywa­
ny na najbliższych posiedzeniach

(BNS)

Niedrażniąca wizyta

(ELTA)

Gość redakcji chce nawiązać kontakty z ludźmi uzależnionymi od alkoholu

Odbić się od dna
„Jestem alkoholikiem, ale już 

siedem lat nie piję” - właśnie tak 
rozpoczął rozmowę Mirosław 
Tamkun, który wczoraj odwiedził 
redakcję „Kuriera Wileńskie-
go”.

Przyznanie się do tego, że ma 
się ten nieuleczalny nałóg, jest 
bardzo trudne. Pan Mirosław 
uświadomił to sobie siedem lat 
temu, kiedy, jak sam mówi, dosze­
dł do dna. „Zrozumiałem, że czeka 
mnie albo śmierć, albo jakaś nieja­
sna perspektywa na dalsze życie” 
- stwierdził.

Nasz rozmówca urodził się 
przed wojną na Wileńszczyźnie, w 
miejscowości Rudziszki koło Trok. 
Dziś mieszka w Polsce, na Mazu­
rach, w miejscowości Pisz. Tam 
właśnie uczęszcza do Klubu Ano­
nimowych Alkoholików.

„Alkoholikiem jestem 40 lat. 
Przez ponad 30 lat byłem alkoholi­
kiem pijącym. Przeżyłem wówczas 
koszmar fizyczny i psychiczny. 
Niezauważalnie, ale stopniowo al­
kohol stawał sie jedynym celem 
mego życia” - opowiada pan Mi­
rosław. Dziś ma on 63 lata. Jest na 
emeryturze. Mówi, że nauczył cie­
szyć się życiem na trzeźwo. A jed­
nak, życie mogło potoczyć się ina­
czej...

Studiował, ale uczelni wyższej 
nie skończył. Przyczyna - wódka. 
Miał rodzinę, dziś jego dzieci są 
dorosłe. Kiedy pił do upadłego.

-‘-f
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Dz/ś pan Mirosław cieszy się życiem na trzeźwo

rozstał się z rodziną. Stracił wiele, 
ponad 30 lat życia.

Mirosław Tamkun mówi, że jest 
bardzo związany z ziemią rodzinną 
i w miarę swoich możliwości 
chciałby zainteresować i pomóc tu­
tejszym osobom, które chcąsię le­
czyć. Podajemy adres pana Miro­
sława;

Fot. Marian Paluszkiewicz

12-200 PISZ ul. Matejki 3/7 
woj. Warmińsko - Mazurskie 

POLSKA
Do tematu alkoholizmu jeszcze 

powrócimy na naszych łamach. 
Oczekujemy Waszych listów i spo­
strzeżeń na temat tej strasznej cho­
roby.

Agnieszka Skinder

(Dokończenie ze str. 1)
Z dyplomatycznych i lakonicz­

nych stereotypowych wypowie­
dzi kanclerza Niemiec, że “drzwi 
do NATO są otwarte dla nowych 
członków”, Estończycy, Łotysze 
i Litwini nie dowiedzieli się, kiedy 
przez te drzwi można będzie wejść. 
Usłyszeli natomiast, że Niemcy 
“szanują” wolę krajów bałtyckich 
w sprawie członkostwa w Alian­
sie, lecz terminów rozszerzenia 
NATO nikt nie wyznacza i to, jak 
szybko kraje bałtyckie dostaną się 
pod europejski parasol ochronny, 
zależy wyłącznie od ich kondycji 
obronnej, uwarunkowanej wymo­
gami NATO-wskimi.

Rozwinąć się 
do wymagań Unii

Mówiąc o Unii Europejskiej, 
kanclerz Niemiec był bardziej elo- 
kwentny i zapewnił liderów kra­
jów bałtyckich, że Niemcy będą 
wspierały na europejskiej drodze 
ich kraje, ale zaznaczył, że człon­
kostwo w Unii zależeć będzie 
przede wszystkim od ich rozwoju 
gospodarczego.

Kanclerz powiedział, że będzie 
dążył do tego, żeby kraje bałtyc­
kie, jak tylko stanie się to możli­
wie, dołączyły do 15 krajów Unii 
Europejskiej.

- Niemcy, również jak i inni, są 
zainteresowane rozszerzeniem 
Unii, ale Unia musi być przygoto­
wana do przyjęcia nowych człon­
ków - zaznaczył po spotkaniu z 
premierem Estonii Marti Laarem.

Zdaniem kanclerza. Unia Eu­
ropejska jest potrzebna jako dłu­
goterminowy gwarant pokoju, 
bezpieczeństwa, wolności i pra­
wa na całym kontynencie.

Spacerkiem po Wilnie
Wczoraj w Wilnie, oprócz roz­

mów na tematy NATO-wsko-unij-

ne, kanclerz Gerhard Schroeder 
rozmawiał z przewodniczącym 
Sejmu Yytautasem Landsbergi- 
sem o niemieckich odszkodowa­
niach osobom, które ucierpiały 
podczas niemieckiej okupacji. 
V. Landsbergis wyraził nadzieję, 
że w przyszłości Niemcy będą wy­
płacały odszkodowania bezpo­
średnio Litwinom, a nie, jak obec­
nie, za pośrednictwem Moskwy.

Po wizycie w Sejmie kanclerz 
spotkał się przy Ostrej Bramie z 
prezydentem Yaldasem Adamku- 
sem. W towarzystwie posła na 
Sejm Emanuelisa Zingerisa oraz 
przewodniczącego wspólnoty ży­
dowskiej na Litwie Simonasa Al- 
peravićiusa liderzy Niemiec i Li­
twy udali się na spacer po wileń­
skiej Starówce.

Po drodze, w jednym z wileń­
skich lokali, kanclerz Niemiec 
skosztował wyrobu litewskich 
browarów. Potem Gerhard Schro­
eder i Yaldas Adamkus przeszli 
ulicami Stiklią i Gaono, gdzie w 
czasach niemieckiej okupacji znaj­
dowało się getto żydowskie.

Kanclerz Gerhard Schroeder i 
premier Litwy Andrius Kubilius 
dokonali wczoraj otwarcia nie­
mieckiego przedstawicielstwa 
handlowego w Wilnie.

Roczny obrót handlowy mię­
dzy Litwą i Niemcami wynosi 
około 2,5 mld marek niemieckich. 
Litwa jest największym partnerem 
handlowym Niemiec wśród trzech 
krajów bałtyckich.

Oczekuje się, że wizyta kanc­
lerza Niemiec w krajach bałtyckich 
zachęci niemieckich przedsiębior­
ców i inwestorów do intensyw­
niejszej działalności we wschod­
nim regionie bałtyckim.

Stanisław Tarasiewicz

Sprostowanie
We wczorajszym artykule “Stara gwardia pozostaje”zostało błęd­

nie podane nazwisko starosty gminy w Mejszagole. Starosta gminy 
nazywa się Zygmunt Hajdamowicz, a nie Gierasimowicz, jak podano 
mylnie. Czytelników i osoby zainteresowane przepraszam.

Stanisław Tarasiewicz
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System usług turystycznych - przyszłością rejonu trockiego

Najpierw spłacić długi
- Nie oczekiwałem, że wybór 

padnie na mnie. Wiele partii, róż­
ne poglądy, zdania. Możliwość 
miał każdy. Na nowym miejscu 
pracy znalazłem mnóstwo zobo­
wiązań finansowych, które nie 
wszystkie były uzasadnione.

To jest najtrudniejszy problem 
do rozwiązania, wszystkie inne moż­
na załatwić sumienną i staranną 
pracą - powiedział Saulius Raś­
ćiauskas, mer rejonu trockiego.

Patronat prasowy „Kuriera Wileńskiego,95

Dziecięcy zespół śpiewaczy

“Wiejski” rejon
Mówiąc o swojej nowej pracy, 

mer wyodrębnił jej następujące kie­
runki; budżet samorządowy, insty­
tucje samorządowe, oświata, gmi­
ny i, niezależnie od tego, jaka jest 
sytuacja finansowa samorządu, 
przyciąganie nowych inwestorów. 
Rejon trocki po refoirnie administra­
cyjnej utracił część przemysłową- 
Elektrony, Jewje i Grzegorzewo. Stał 
się rejonem “wiejskim”.

Za główne więc zadanie uwa­
ża wykorzystanie wszystkich po­
tencjalnych możliwości środowi­
ska, jakie dał Bóg: “Utworzenie 
systemu usług turystycznych, od 
najdrobniejszych przedsiębiorców 
aż do potężnych inwestorów - to 
jest przyszłość mieszkających tu 
ludzi i władz. Innej alternatywy w 
rejonie nie ma. W jaki sposób zo­
stanie wcielone to w życie i jakie 
przyniesie zyski samorządowi, to 
już cały proces” - mówiłRaśćiau­
skas.

•■si

“Powinienem pokazać ludziom, że Jestem choć troszeczkę lepszy niż mój 
poprzednik” - powiedział Saulius Raśćiauskas, nowo obrany mer rejonu troc-
kiego Fot. Zbigniew Markowicz

99 Skoczki’93 99

zaprasza na koncerty
do Domu Parafialnego w Landwarowie - w dniu

8 czerwca
do Centrum Kultury i Rekreacji (Naujoji Yilnia, Pergales 8) 

w dniu 9 czerwca br.
Początek koncertów o godz. 17.00.
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Pochopnie 
i bez przewidywania

Rejon posiadał zbyt rozległe 
terytorium, więc reforma admini­
stracyjna była konieczna. Nieste­
ty, wielu spraw nie przewidziano i 
nie przemyślano. Budżet nowemu 
samorządowi Elektren został przy­
dzielony od 1 maja br. Nie pomy­
ślano i nie przeznaczono żadnych 
środków na jego zorganizowanie, 
żeby mógł zacząć funkcjonować. 
W tym wypadku ucierpią przede 
wszystkim mieszkańcy.

Nieobiektywnie odniesiono 
się do gminy Siemieliszki. Decyzję 
jej przyłączenia do Elektren podję­
to zupełnie formalnie, według ka­
tastru miejscowości. Innej praw­
nej podstawy Sejm nie miał. Po­
słowie na Sejm postanowili, że po 
wyborach Ministerstwo Reform 
Administracyjnych i Samorządów 
powoła komisję, która rozpatrzy 
petycję mieszkańców gminy oraz 
przeprowadzi sondaż. Tylko wte­
dy Sejm będzie zmuszony wnieść 
poprawki do uchwały.

Niewinni
- Do 1 maja rejon nie był jesz­

cze podzielony i miał wspólny bu­
dżet. Nie otrzymaliśmy 2,3 min pla­
nowanych wpływów budżeto-

wych. “Stary” rejon jest dłużny 
wszystkim “starym” urzędom wy­
płaty i wsparcie socjalne. Nie może 
spłacić np. zadłużenia dla elektreń- 
skiej szkoły, ponieważ nie otrzy­
maliśmy zaplanowanych wpły­
wów do budżetu. Nowy samorząd 
Elektren także nie jest w stanie 
tego zrobić. Problem pozostawio­
ny jest bez rozwiązania. Dlatego, 
na podstawie porozumienia trzech 
merów; Rolandasa Paksasa (Wil­
no), Kęstutisa Vaitukaitisa (Elek­
trony) i Sauliusa Raśćiauskasa 
(Troki), przygotowujemy pismo 
do Ministerstwa Finansów. Bę­
dziemy prosić o udzielenie nam 
bezprocentowej pożyczki, żeby- 
śmy mogli pokryć te 2,3 min, które 
nie wpłynęły i spłacić zadłużenia. 
Nie z naszej winy i nie przez naszą 
niegospodarność powstały te dłu­
gi. To przecież inspekcja podatko­
wa, która należy do Ministerstwa 
Finansów, nie zebrała określonych 
podatków - powiedział Raśćiau­
skas.

Za pierwsze swoje zadanie 
nowo obrany mer rejonu trockie­
go uważa przekazanie majątku, 
części pożyczek, finansowych zo­
bowiązań zgodnie z ustalonym 
trybem. Dopiero potem zostanie 
rozpatrzony budżet samorządu 
oraz zaplanuje się zwroty długów.

“Wtedy będziemy wiedzieli, ile 
konkretnie potrzebujemy, żeby 
przeżyć” - powiedział mer.

Ustawa proporcji 
nie przewiduje

Podczas wyborów nowego za-
rządu mer zaproponował dla partii 
opozycyjnych po jednym miejscu, 
bez względu na to, ilu jej członków 
weszło do rady, jeden, dwóch czy 
sześciu. “Ustawa proporcji nie 
przewiduje. Moim zdaniem, w za­
rządzie powinni pracować ludzie 
kompetentni, z kadencji poprzed­
nich, obeznani już z tą pracą. Lu­
dziom nowym potrzebny jest czas, 
aby mogli zacząć pacować “pełną 
parą”. Zarząd powinien być ope­
ratywny, szybko działać i decydo­
wać” - mówił Raśćiauskas. Uważa 
on, że im więcej członków rady 
wchodzi do zarządu, tym łatwiej i 
szybciej jest podejmować decyzje: 
“Życie nie może czekać, lecz każę 
podejmować decyzje. Jak dotych­
czas, jestem zadowolony ze spraw­
nej pracy nowego zarządu”,

- Nie będę uciekał ze stanowi­
ska mera, jeżeli wyniknie jeszcze 
więcej trudności. Powinienem po­
kazać ludziom, że jestem choć tro­
szeczkę lepszy niż mój poprzednik 
- powiedział Saulius Raśćiauskas.

Danuta Kamilewicz

X Festyn Kultury Polskiej w rejonie trockim
Patronat prasowy “Kuriera Wileńskiego”

66 Dźwięcz, polska pieśni! 55

10 czerwca bieżącego roku w Trokach odbędzie się X Jubileuszowy Festyn 
Kultury Polskiej rejonu trockiego.

Święto w Trokach o godzinie 11.00 rozpocznic pochód zespołów arty­

stycznych. Na różnych odcinkach drogi uczestników festynu będą witać go­
spodarze wielu placówek miasta. Na trockim “Paryżu”, przed zamkiem Witol­
da, wspólnie zostaną wykonane pieśni o Trokach. O godzinie 13.30 w kościele 
odbędzie się Msza święta. Imprezy dla dzieci, koncert zespołów rejonowych, 
a także z Wilna i Polski, zabawa w stylu disco polo, występy zespołów litew­
skich, tatarskich, karaimskich, wystawy - to festyn Ziemi Trockiej.

Serdecznie zapraszamy 
w sobotę do Trok!

Klub Absolwentów Uczelni Wyższych zaprasza 
absolwentów uczelni polskich i litewskich na spotkanie roboczo-rozryw- 

kowe, które się odbędzie 10 czerwca o godz. 13.00 w EJszyskim domu kultury.. 
Na porządku dziennym omówienie kwestii pomocy wzajemnej przy 

poszukiwaniu pracy, prezentacja planów klubu na najbliższą przyszłość. 
Po zakończeniu części oficjalnej - zabawa z dyskoteką oraz koktajl. 

Dla chętnych r łaźnia i inne atrakcje.
Osoby zainteresowane proszone są o kontakt pod nr tel.: 8-287-51523 

lub po 18.00 - tel. 67-23-57.
Patronat medialny „Kurier Wileński", radio „Znad Wilii” 

mecenat Konsulat Generalny RP w Wilnie 
„Bądź aktywny i odważny, bo do takich należy świat"

Uniwersytet w Białymstoku przyjmuje na 5-letnie stu­
dia ekonomiczne (magisterskie) grupę absolwentów szkół 
bądź kłas z połskim językiem nauczania. Iłość miejsc ogra­
niczona.

Termin składania dokumentów w dni powszednie w 
godz. 9.00-15.00 do 5 łipca br. włącznie.

Szczegółową injórmację można uzyskać: UNIVERSI- 
TAS STUDIORUM POLON A YILNENSIS, Aguoną 22, po­
kój nr 27, teł. 33-03-06.

Ośrodek turystyczny 
”Paguoda"

Zaprasza wszystkich chętnych do wypoczynku nad morzem.
Cena usług -od 5 do 25 litów. Dla inwalidów i członków ich 

rodzin przysługują zniżki.
Do usług gości: łodzie, prom, wycieczki po Żmudzi i do obwo­

du kaliningradzkiego. Znajdziecie nas pod adresem: Sukileliii 
16, Klaipeda, teł. (8-26) 493494; Zauerveino 12a, teł. 493854 
albo 277684 (p. Mećislovas).

s O (6 -17 lat)

“MerkuriJus’^^Ę^Lt, “Liepsnele”, “Dobilelis”^^^^}A 
(15 km od Kowna w Kaćergine). Dla dzieci jest tu basen, będą się 
uczyć prowadzenia samochodu i języka angielskiego. 
Ponadto działają kółko majsterkowiczów, sekcje rysunku, muzyczna, 
aktorska, wycinanek z papieru, sportowa i samoobrony, aerobik. Są 
organizowane dyskoteki, nocne wyprawy, ogniska. Dzieci zorganizują 
święto lasu, wybory miss, święto Neptuna. Przewidziane są spotkania i 
koncerty, zawody sportowe.

Frageta-^^^^Lt (Obwód kaliningradzki, Swietlogorsk, nad Bałtykiem). 
Dla dzieci b^lą wycieczki do zoo, wybory miss, święto Neptuna,

zawody sportowe, nocne wyprawy i ogniska, program obozowy.

Turnusy: 12.06-21.06, 23.06-2.07, 4.07-13.07,15.07-24.07, 
26.07-4.08, 6.08-15.08,16.08-25.08.

Organizowane są dodatkowe wycieczki.
Można cały obóz przystosować do odrębnego programu.

Kaunas, A. Mickevi£iaus 8-22, tel. (8-27) 32 43 32, (8-285) 814-34.

>■
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Ceny skupu zboża

Propozycje do uwzględnienia biorstwu

>

Trudno “być prorokiem” i 
dokładnie prognozować wyso­
kość tegorocznego plonu zbóż. 
Suchy, mroźny maj sprawił, że w 
południowo-wschodnim, pół­
nocnym i środkowym regionach 
kraju, a przede wszystkim na 

• piaszczystych gruntach, spowo­
dował klęskę.

Większość upraw zbożowych, i 
nie tylko jarych - jęczmienia, owsa 
i grochu została doszczętnie znisz­
czona. Uszkodzone zostały też ozi­
miny oraz łąki i pastwiska upraw­
ne. Kompensata w wysokości 10 
min Lt, o którą zabiega minister rol­
nictwa przed rządem, tylko w mi­
nimalnym stopniu pokryje niedo­
bór dochodu, jaki rolnicy mogliby 
uzyskać ze sprzedaży ziarna.

Izba Rolna prosi Ministerstwo 
Rolnictwa o jak najszybsze skon­
kretyzowanie w każdym rejonie 
wysokości poniesionych strat i po­
szukiwanie możliwości ich pokry­
cia. Proponuje, aby część pienię­
dzy przydzielić z funduszu prywa­
tyzacji, a także zwrócić się do UE, 
innych państw z prośbą o pomoc 
finansową.

Według wstępnych obliczeń 
Izby Rolnej, straty poniesione 
przez rolników sięgają 200 - 250 
min Lt. Zdaniem specjalistów, plon 
tegoroczny, w porównaniu z rokiem 
ubiegłym, (jeżeli do żniw dopiszą 
warunki klimatyczne), będzie o 15 
- 20 proc, niższy. Toteż specjaliści 
Ministerstwa Rolnictwa twierdzą, 
że skoro Izba Rolna utrzymuje, iż 
plony zmniejszą się, w porównaniu 
Z rokiem ubiegłym o 15 - 20 proc., 
oznacza to, że skutki posuchy i 
mrozu nie są tak katastrofalne i nie 
mogą sięgać 250 min Lt.

Jeżeli, jak pamiętamy, podczas 
ubiegłorocznych żniw, rolnicy mie­
li trudności ze sprzedażą nadmiaru 
ziarna, to w roku bieżącym, już wcze­
sną wiosną okazało się, że w spichle­
rzach państwowych, spółek rolnych, 
akcyjnych brakuje go. Zapadła więc 
decyzja rządowa, z którą zgodzili się
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w roku bieżącym trudno będzie o takie ziarno... Fot. archiwum

też przedstawiciele rolniczych or­
ganizacji samorządnych, o sprowa­
dzeniu do kraju zboża pastewnego i 
mieszanek treściwych.

Sytuacja na rynkach, gdzie rol­
nicy indywidualni, spółki rolne 
sprzedają zboże przechowane we 
własnych spichlerzach, świadczy, 
że jego zasoby też się wyczerpują. 
Można o tym sądzić, przede 
wszystkim, na podstawie ceny, która 
niczym barometr z każdym tygo­
dniem idzie wciąż w górę.

Czy powyższa sytuacja wpły­
nie na wysokość ceny skupu tego­
rocznego plonu zbóż? Zadecyduje 
o tym Ministerstwo Rolnictwa 
oraz fundusze uzyskane przez 
kombinaty przetwórstwa zbożowe­
go i Agencję Skupu i Regulacji Pro­
dukcji Rolnej.

Uwzględniając specyficzną te­
goroczną sytuację, Izba Rolna pro- 
ponuje Ministerstwu Rolnictwa, 
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aby zatwierdzić cenę skupu zboża 
spożywczego nie niższą, aniżeli 
była w roku ubiegłym. A mianowi­
cie: za tonę pszenicy pierwszej kla­
sy - 530 Lt, drugiej klasy - 470 Lt 
oraz za tonę żyta - 440 Lt. Izba pro­
ponuje też, aby zatwierdzić mini­
malną cenę za tonę zboża pastew­
nego - 400 Lt, jęczmienia słodo­
wego - 480 Lt, gryki -1200 Lt oraz 
strączkowych - 550 Lt.

Kolejna propozycja Izby Roi- . maszyn rolniczych. Przedsiębior-
nej dotyczy też zostawienia ubie­
głorocznej ceny energii elektrycz­
nej i oleju napędowego dla rolni­
ków. Ma on kosztować nie wię­
cej, aniżeli w państwach Unii Eu­
ropejskiej, czyli około 1 Lt za litr.

Czy propozycja Izby Rolnej - 
wyrazicielki zdania rolników, zo­
stanie poważnie potraktowana przez 
Ministerstwo Rolnictwa i rząd? Już 
prędko okaże się.

Danuta Danowska

Rolniczy sprzęt techniczny - państwowemu przedsię-

Co na to rolnicy
Zdaniem Yincasa Andruś- 

kevićiusa, specjalisty agroser- 
wisu Departamentu Rozwoju 
Rolnictwa i Artykułów Spo­
żywczych Ministerstwa Rolnic­
twa, w kraju jest teraz 150 000 
ciągników z przyczepami.

Dotychczas, cały ten sprzęt 
techniczny, w tym pojazdy samo­
bieżne, przyczepy, maszyny drogo­
we były rejestrowane i lustrowa­
ne technicznie przez inżynierów- 
inspektorów nadzoru techniczne­
go maszyn rolniczych rejonowych 
wydziałów rolnych Departamentu 
d/s Wsi administracji naczelników 
powiatów. Ministerstwo Rolnic­
twa tylko koordynowało państwo­
we przeglądy techniczne.

Ostatnio stwierdzono, że taki 
tryb ma wiele wad, ponieważ w da­
nym wypadku instytucja państwo­
wa wykonuje funkcje gospodarcze 
i świadczy też usługi państwowe 
(rejestrację prawną majątku).

Toteż Ministerstwo Rolnictwa, 
popierając wniosek Izby Rolnej, 
postanowiło utworzyć państwowe 
przedsiębiorstwo przeglądu tech­
nicznego sprzętu rolnego. Przed­
siębiorstwo to nie będzie finanso­
wane z budżetu, lecz ma się utrzy­
mywać z opłat za przegląd tech­
niczny i rejestrację pojazdów.

Przedsiębiorstwu państwowe­
mu przy Ministerstwie Rolnictwa 
zlecono by rejestrację prawną cią­
gników, skonstruowanych na ich 
bazie urządzeń, samobieżnych 

stwo wykonywałoby też wszystkie 
czynności związane z prawną re­
jestracją; komputerową ewiden­
cję maszyn, organizowało druko­
wanie dokumentów ewidencyj­
nych i numerów rejestracyjnych.

Dane o nabywaniu sprzętu 
rolniczego, jego stanie będą po­
trzebne również w toku realiza­
cji programu wspierania rolnic­
twa w ramach' programu SA- 
PARD i in.

Specjaliści przedsiębiorstwa 
kontrolowaliby, czy sprzęt tech­
niczny spełnia założenia producen­
ta, czy odpowiada wymaganiom 
bezpieczeństwa dla pracujących na 
nim osób. Jednocześnie byłyby 
świadczone konsultacje rolnikom 
indywidualnym,jak pizygotować 
sprzęt pod względem technicz­
nym, usunąć usterki.'

Zdarzająsię wypadki, gdy dro­
gi sprzęt techniczny w okresie 
gwarancyjnego użytkowania ulega 
zepsuciu z winy producenta, jed­
nakże jego producenci i dystry­
butorzy nie przestrzegają zobo­
wiązań gwai'ancyjnych, motywując 
zepsucie winą użytkownika. W ta­
kich przypadkach niezbędni są bez­
stronni eksperci, którzy ustaliliby 
przyczyny zepsucia.

Przedsiębiorstwo mogłoby 
sprawdzać stan techniczny sprzę­
tu używanego do opryskiwania 
pól pestycydami, zgodnie z wy­
maganiami UE. Teraz nie ma 
służby technicznej, która wyko­
nywałaby te prace. Temu przed­
siębiorstwu państwowemu nale­
ży też nadać prawo administra­
cyjnego ściągania kar za wykro­
czenia w eksploatacji sprzętu 
technicznego, jego rejestracji i 
zapewnieniu bezpiecznego użyt­
kowania.

Atestacja traktorzystów i wy­
dawanie zaświadczeń oraz po­
rządkowanie innych dokumentów 
własnościowych zarejestrowane­
go sprzętu technicznego również 
należałoby do obowiązków tego 
przedsiębiorstwa.

Czy planowana reorganizacja 
nadzoru użytkowania sprzętu 
“ułatwi życie” rolnikom, czy sku­
piając to w jednym ręku stanie się 
monopolistą i dyktatorem? Jakie­
go zdania na ten temat są szere­
gowi użytkownicy maszyn rolni­
czych, czy zbiega się ono z opi­
nią władz?

Danuta Wojtusiak

Recenzja

Wieś potrzebuje spółdzielczości
Niedawno światło dzienne 

ujrzała książka dziennikarzy 
Yytautasa Zeimantasa i Vytau- 
tasa Yaitkusa „Litewska spół­
dzielczość spożywców: od 
pierwszych kroków do 2000 
r.”. Autorzy dokonali publicy­
stycznego przeglądu długiej i 
skomplikowanej drogi litew­
skiej spółdzielczości spożyw­
ców od zakładania pierwszych 
spółdzielni w XIX w. do chwi­
li obecnej. Najwięcej uwagi 
poświęcili ostatniemu dziesię­
cioleciu.

Książka ta jest aktualna, gdyż 
sytuacja w rolnictwie kraju, w 
przedsiębiorczości drobnej i 
średniej staje się coraz groźniej­
sza. Pojedynczo, w poszukiwaniu 
wyjścia, miotają się rolnicy, 
przedsiębiorcy, drobni producen­
ci. Brak im sprzętu technicznego, 
magazynów, nasion, środków ob­
rotowych. Nie mogą zbyć swej 
produkcji. A pośrednicy skupują 
tylko za pół ceny i to nie wszyst­
ko. Tracimy na tym również my, 
użytkownicy.

“Z praktyki światowej wiado­
mo, że można z powodzeniem 
dopomóc producentom drobnym 

i średnim, jak też konsumentom 
poprzez spółdzielczość” - twier­
dzą autorzy.

Niestety, po wywalczeniu 
Niepodległości polityka władz 
litewskich zmierzała w niewła­
ściwym kierunku - do niszczenia 
spółdzielczości, a później - igno­
rowania. Litewskiemu Związko­
wi Spożywców, który odziedzi­
czył majątek przedwojennego 
“Lietukisu” usiłowano odebrać 
mienie, gromadzone przez spół­
dzielców litewskich w ciągu dłu- 
gich lat. Nawet na szczeblu ofi- . teresujących wiadomości o spół-
cjalnym twierdzono, że spół­
dzielczość jest reliktem socjali-'
zmu.

Spółdzielczość może po- 
myślnie spełnić swoją rolę tylko leńszczyźnie, lecz i w całej Poi­
w warunkach gospodarki rynko­
wej. Staje się tu ona pomocni­
kiem mniej zamożnych mieszkań­
ców i niezbędną alternatywą dyk­
tatu wielkiego kapitału i monopo- 
li. Pozytywnie wpływa to na całą spółdzielni żadnego mężczyzny.
gospodarkę kraju.

Nikt nie śmiałby podejrzewać 
krajówUnii Europejskiej o socja­
lizm. Obecnie zaś, jak twierdzą 
autorzy książki, w Niemczech róż­
ne spółdzielnie zrzeszają 22,3 

min ludzi, we Francji -17,4 min, 
w W. Brytanii - 9,5 min, we Wło­
szech - 7,6 min, w Szwecji - 4,9 
min. ,

Aktywnie działa też spółdziel­
czość w Polsce. Istnieje tam bli­
sko 14 tys. spółdzielni zatrudnia­
jących ponad 230 tys. osób, a 
członków spółdzielni jest 2,6 
min. Spółdzielnie nie tylko po­
magają swym członkom, ale też 
wzbogacają kraj, rozstrzygają wie­
le problemów socjalnych.

'< Książka zawiera też wiele in- 

dzielniach na przedwojennej Wi­
leńszczyźnie. Otóż solecznicka 
spółdzielnia spożywców “Po­
moc” była znana nie tylko na Wi- 

sce. Działająca tam spółdzielnia 
w 1935 r. zbankrutowała, a nową 
“Pomoc” założyły kobiety pod 
kierownictwem miejscowej na­
uczycielki. Nie przyjęły one do 

nie powierzyły żadnego stanowi­
ska. Nawet woźnicami w spół­
dzielni były kobiety. Jak widać, 
miejscowi mężczyźni nie cieszyli 
się zbyt wielkim zaufaniem.

Ruch spółdzielczy wymaga

większej pomocy ze strony rządu konkurencji. Takie spółdzielnie
i samorządów. Potrzebne są lep­
sze warunki dla powstania i dzia­
łalności różnych spółdzielni - pro­
dukcyjnych, rzemieślniczych i in. 
Mogłyby one dostarczać wszyst­
kiego, czego potrzebują konsu- 
menci kraju i czego nie opłaca się majątkowego, gruntowego, od
produkować większym przedsię^ 
biorcom.

Rozwój spółdzielczości na 
Litwie zostanie przyśpieszony, o 
ile stworzy się niezawodny sys­
tem oszczędzania i kredytów. 
Mogą tu dopomóc unie kredyto­
we, które powstająjuż na Litwie. 
Ale i tu jest wiele problemów: 
oszczędności członków nie są 
ubezpieczone, nie mają gdzie po­
życzyć środków, nie mają dostę­
pu do bezpośredniego międzyna­
rodowego systemu rozliczeń, po­
wierzają sobie nawzajem wolne 
środki bez żadnej gwarancji, w 
postaci lokat terminowych.

Spółdzielczość jest szczegól­
nie aktualna dla wsi. Jej miesz­
kańcy znaleźliby sobie określone 
miejsce na rynku, kooperując 
wysiłki i środki. Konsolidując 
się łatwiej mogliby otrzymać po­
życzkę bankową, stawiać czoła 

mogłyby powstawać również na 
bazie materiałowej poprzednich 
spółdzielni spożywców. Potrzeb­
ne są jednak ku temu przychyl­
niejsze warunki. Samorządy mo­
głyby np. zwolnić je od podatków 

osób fizycznych i in. Pozwoliło­
by to nie tylko zachować, ale też 
stworzyć nowe miejsca pracy na 
wsi, ściągnąć do spółdzielni spo­
żywców młodych ludzi, rolników, 
umacniać integrację wśród orga­
nizacji spółdzielczych.

Obecnie Litewski Związek 
Spółdzielczości Spożywców 
zrzesza 102 spółdzielnie, liczące 
ponad 200 tys. członków, czyli 
5,9 % ogółu mieszkańców kraju. 
Tymczasem w Szwecji wskaźnik 
ten wynosi - 44,2 proc., w Finlan­
dii - 20,1, w Wielkiej Brytanii - 
16,2, w Polsce - 7,0 %. Skoro 
myślimy o wstąpieniu do Unii 
Europejskiej, to należy działać.

Antanas Kairys

* ieimantas yyłautas, Yait- 
'kus Fytautas. „Lietuvos vartoto- 
ją kooperacija: nuo pirmąjn 
źingsnią iki 2000 metą”
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„Wygraliśmy dzięki temu, że przed kilkoma laty nie dzieliliśmy szkoły” - uważa dyrektor 
szkoły średniej w Rudziszkach

Przyszłość - bez obaw
Spotkania, dyskusje, wyjazdy uczniów prastarego zanikowego

grodu

Zapoznanie się z polityką
Tfójjęzyczna szkoła w Ru­

dziszkach ma ogromną szansę 
zostania szkolą średnią.

“Cieszymy się, iż nie zdecydo­
waliśmy się na podział kilka lat 
temu” - powiedział Jonas Liesys, 
który na dyrektora szkoły został 
wybrany przez grono pedagogicz­
ne w 1988 roku. Zapytany o to, jak 
ma się szkoła u progu nowego ty­
siąclecia, dyrektor uważa, iż świet­
nie, a według niego, problemy two­
rzą ludzie, nie szkoła.

Niełatwe decyzje
Pierwsza szkoła w Rudziszkach 

powstała w r. 1896. Już wtedy na­
uczanie odbywało się po polsku, 
litewsku i rosyjsku. Tak zostało do 
dziś.

Obecnie szkoła liczy 632 
uczniów, w tym 416 to są ucznio­
wie klas litewskich, 136-polskich, 
74 - rosyjskich. W czasie odrodze­
nia klasy rosyjskie zaczęły się 
zmniejszać w tak szybkim tempie, 
że w 1999-2000 roku szkolnym ro­
syjska pierwsza klasa liczy jedy­
nie 2 osoby. Kilkanaście lat temu 
rosyjskie klasy były dość liczne, 
ale bynajmniej nie z powodu tego, 
że osób tej narodowości było wie­
le. Chodziło o to, że większość ro­
dzin polskich decydowała, by ich 
dziecko poszło do rosyjskiej kla­
sy, bo nauka trwała o rok krócej i 
rosyjski wówczas był językiem 
państwowym. W latach odrodze­
nia klasy polskie zwiększyły się i 
kilka lat z rzędu liczyły 15 i więcej 
osób. Jednak nie na długo. Obec­
nie coraz więcej polskich rodzin 
decyduje, by ich dziecko uczyło 
się w języku litewskim. Powody 
tych, być może niełatwych decy­
zji, są bardzo różne. W przyszłości 
może to zaowocować łączeniem 
różnych klas w podstawówce, a 
większość rodziców uważa, że ja­
kość nauczania w łączonych kla­
sach jest gorsza i przekonać ich, 
że jest inaczej raczej nie będzie 
możliwości. Nikt nie chce, by jego 
własne dziecko poddawane było 
eksperymentom.

Czy wystarczy znajomość 
jednego języka

- Próbowaliśmy tłumaczyć ro-

dzicom, jak ważna jest wiedza ję­
zyka ojczystego, kultury. Od wie­
lu lat wyniki absolwentów klas 
polskich nie są gorsze od klas li­
tewskich, że zdolne dziecko z pew­
nością da radę w życiu. Mamy 
tego wiele przykładów, a jednak 
rodzice decydują się na nauczanie 
w jęz. litewskim - rozważa Leonard 
Tuniewicz, wicedyrektor szkoły 
średniej w Rudziszkach.

Ogólnie rzecz biorąc, często 
można odnieść wrażenie, że w wie­
lu rodzinach przedstawiciele naro­
dowości nielitewskiej wręcz boją 
się, by dziecko nie poznało języka 
ojczystego. Już w przedszkolu 
uczą się mówić po litewsku, mó­
wią w tym języku również w domu. 
Najgorzej chyba czują się babcie i 
dziadkowie, którym rodzice każą 
uczyć się języka państwowego, 
by mogli rozmawiać z wnukami. 
Nie wiadomo, co kieruje takimi ro­
dzicami, czy własnego języka oj­
czystego nie znają, czy uważają, 
że na dzień dzisiejszy jeden język 
zupełnie wystarczy ich dziecku?

Eksperyment
Obecna 11 klasa, jako ekspe­

rymentalna, w ubiegłym roku roz­
poczęła ukierunkowane nauczanie. 
Trójjęzyczna szkoła w Rudzisz­
kach, zdaniem dyrektora, bez obaw 
patrzy w przyszłość. Połączenie 
klas z różnym językiem nauczania, 
powstanie tak zwanych grup mo­
bilnych w zależności od wybrane­
go kierunku, nie przysporzy pro­
blemów ani uczniom, ani admini­
stracji.

- Posiadamy taką kadrę peda­
gogiczną która potrafi wykładać 
w trzech językach. Matematyk, 
wykładający w grupie, gdzie więk­
szość stanowią uczniowie klasy 
litewskiej, w razie potrzeby potrafi 
wytłumaczyć niezrozumiałe zagad­
nienie w języku ojczystym ucznia 
z innej klasy polskiej, czy rosyj­
skiej -Zapewnia dyrektor szkoły.

Być może bursa pomoże
Na korytarzu słychać kilka ję­

zyków, trudno określić, które 
dziecko jakiej jest narodowości.
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Dyrektor Jonas Liesys uważa, że pro- 
biemy tworzą ludzie, nie szkoły

Dzieci przyjaźnią się, wspólne za­
bawy i imprezy organizowane w 
szkole są nie mniej ważne w sen­
sie językowym niż lekcje jęz. litew­
skiego. A jednak dyrektor ma po­
wody do zmartwień. Trwa odbu­
dowa budynku bursy szkolnej, 
która w przyszłości przyj mie dzie­
ci dojeżdżających z okolicznych 
wsi, być może, latem ten budynek 
potrafi trochę “zarobić” na potrze­
by szkolne, służąc jako hotel lub 
obóz.

- Wiążę z tym budynkiem jesz- 
czejednąnadzieję. Może udałoby 
się wykalkulować tam jedno 
mieszkanko, którym próbowaliby­
śmy skusić nauczyciela jęz. angiel­
skiego. Każdy wie, że z Wilna ot 
tak sobie nie pojedzie - uważa Jo­
nas Liesys. Od kilku lat w rejonie 
nauczyciele nie otrzymują wypła­
ty na czas, co sprawia, że ludzie są 
coraz bardziej zestresowani, mniej 
opanowani.

Widmo bezrobocia krąży rów­
nież nad szkołą coraz mniej dzieci 
przychodzi na świat, sytuacja ma­
terialna wielu młodych rodzin zmu­
sza do głębokiego zastanowienia 
się nad powiększeniem rodziny.

Jak na razie, życie w szkole wre 
- lekcje, zajęcia pozalekcyjne, kół­
ka, zespoły, dyskoteki. Miejmy

Nie da się zapomnieć nasze­
go wypadu do wielkiej polityki. 
Zwiedzając szereg instytucji pań­
stwowych uczciliśmy Dzień Eu­
ropy.

Najpierw odwiedziliśmy Komi­
tet Europejski i Departament Pra­
wa. Pracownicy tych instytucji, 
nam uczniom z Trok, opowiedzie­
li wiele interesujących rzeczy. 
Otrzymaliśmy również dużo pism 
i innych wydań o Unii Europej­
skiej i w ogóle o Europie. W Sej­
mie byliśmy w różnych salach: 
konferencji prasowych, posie­
dzeń, konstytucyjnej. W tej ostat­
niej poseł Audronis Aźubalis 
opowiedział nam o dążeniach Li­
twy do Unii Europejskiej.

To jeszcze nie był koniec na-

szej wędrówki. Zapoznaliśmy się 
również z pracą Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych, przyjął nas 
minister Algirdas Saudargas, a 
nawet zrobiliśmy z nim zdjęcie pa­
miątkowe. Odwiedzenie siedziby 
rządu litewskiego stanowiło koń­
cowy etap naszej wędrówki do 
świata polityki. Nam, uczniom 
klas starszych, bardzo ta wyciecz­
ka się podobała. Całą literaturę, 
którą otrzymaliśmy podczas zwie­
dzania instytucji państwowych, 
umieściliśmy na stoiskach, aby 
mogli się z nią zapoznać również 
uczniowie klas młodszych.

Beata Tuczkowska, 
Inga Jutkiewicz 

uczennice kl. X c Trockiej 
Szkoły Średniej
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Pamiątkowe zdjęcie trockich uczniów z ministrem spraw zagranicznych Sau-
Fot. archiwum szkołydargasem

Przybyli poeci
Dyrektor naszej szkoły Ma­

rian Kuzborski ma wiele intere­
sujących pomysłów. Jednym z 
nich - zaproszenie do nas poetów.

Przybyli więc Alina Lassota, 
Aleksander Śnieżko oraz gość z 
Polski Waldemar Michalski. Poeci 
opowiadali o sobie, o swej drodzenadzieję. Że nadchodzące zmiany 

w oświacie na Litwiebędąjedynie twórczej. Szczególnie ciepło 
brzmiały wiersze o naszej ukocha-zmianami na dobre dla uczniów, ich 

rodziców i nauczycieli.
Alina Sobolewska 

Fot. Marian Paluszkiewicz
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nej Wileńszczyźnie, pisane naszą 
gwarą. Pani Alina gości w naszej 
szkole po raz drugi i zawsze jest tu 
mile widziana. Nasza biblioteka 
szkolna wzbogaciła się o nowe

pozycje, które podarowali nasi 
goście.

Swoje wiersze recytowała rów­
nież nasza szkolna poetka, uczen­
nica klasy XI Eleonora Pawłowska. 
Jej dorobek poetycki przychylnie 
ocenili poeci profesjonalni.

Na zakończenie spotkania 
wszyscy razem zwiedzaliśmy Tro­
ki, goście podziwiali nasz prastary 
Zamek i ekspozycje w nim wysta­
wione.

Krystyna Szulc 
uczennica kl. XI c Trockiej 

Szkoły Średniej

“Polskie dziecko w polskiej szkole”
Wileński Rejonowy Oddział Związku Polaków na Litwie już po raz 

piąty organizuje konferencję “Polskie dziecko w polskiej szkole”.
Odbędzie się ona 15 czerwca w siedzibie samorządu rejonu wileń-

skiego. Inf. wł.

Propozycja dokształcania się
Wyższa Uczelnia Techniczna za pośrednictwem Fundacji 

Rozwoju Gospodarki i Kultury po raz siódmy zaprasza absol­
wentów szkół wyższych z Litwy na dwusemestralne Pody- 
plowe Studium Informatyki. Pierwszy semestr trwa od 26 
czerwca do 19 lipca br., drugi zaś na przełomie stycznia-lutego 
2001 r. (trwa trzy tygodnie). Nauczanie jest nieodpłatne.
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Chłopak też się uczy haftowania

A W .

Wymagania wobec kandydatów:
1. Wyższe wykształcenie
2. Dobra znajomość języka polskiego.
Decyzję o skierowaniu kandydata podejmuje Rada Fundacji. 

Pierwszeństwo mają nauczyciele ze szkół rejonowych, którzy 
pragną przygotować się do prowadzenia zajęć w szkole z przed­
miotu - informatyka.

Szczegółowa informacja jest udzielana pod nr tel. 23-75-27. 
Adres do korespondencji: Yilnius, Śvitrigaiłos 7-120; lub 2009 
skr./pocz. 298

A. Ruszkulis 
wiceprezes FRGK
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7SZKOLNICTWO
“Ruch błękitnych szkół”, zapoczątkowany przez prywatnych wydawców, ma zamiar przyjść z pomocą szkołom polskim na Litwie

Wybiera nauczyciel
Wczoraj zakończyła się kon­

ferencja metodyczna dla nauczy­
cieli polskich szkól początko­
wych, polonistów i matematyków. 
Zgodnie ze specjalnością wykła­
dów wysłuchało ponad 200 peda­
gogów szkół wileńskich i Wi- 
leńszczyzny.

Głównymi organizatorami 
warsztatów pedagogicznych są 
Wydawnictwo Pedagogiczne 
KLEKS w Bielsku Białej oraz Sto­
warzyszenie Nauczycieli Szkół 
Polskich “Macierz Szkolna”. Pani 
wiceminister edukacji narodowej 
RP Irena Dzierzgowska objęła pa­
tronat nad wkroczeniem “ruchu 
błękitnych szkół” na Litwę.

“Kurier’’ we wtorkowym nume­
rze pisał o konferencji metodycz­
nej, która się odbywała w Wileń­
skiej Szkole Średniej nr 5. Rozma­
wiamy dziś z prezesem wydawnic­
twa KLEKS Jerzym Handzlikiem 
oraz wiceprezesem Małgorzatą 
Handzlik.

Dlaczego pańskie wydawnic­
two zainteresowało się szkołami 
polskimi na Litwie?

Ponieważ wiemy, że szkołom 
polskim na Litwie brakuje podręcz­
ników. Żywimy nadzieję, że nasze 
wydania spodobają się nauczycie­
lom szkół polskich i, być może, za- 
mówiąje u nas.

Podstawowym problemem w 
zaopatrzeniu szkół w podręczni­
ki jest brak funduszy i różnica w 
programach nauczania szkoły na 
Litwie i w Polsce. Czy państwo zda­
ją sobie z tego sprawę?

Znamy te kłopoty, ale naszym 
zdaniem, są one do pokonania. A 
to ze względu na to, że gdyby pol­
skie szkoły na Litwie zdecydowa­
ły się na nasze podręczniki, zrobi­
libyśmy wszystko, aby dotarły one 

do szkół bezpłatnie. Naszą akcję 
popiera MEN i przede wszystkim 
pani wiceminister Irena Dzierzgow­
ska. Sądzimy, że fundusze na to 
byśmy znaleźli w samej Polsce. 
Jeśli chodzi o różnice w progra­
mach, to nie uważam, że matema­
tyka czy fizyka szkoły polskiej różni 
się od tychże przedmiotów szkoły 
na Litwie. Być może, nasze pod­
ręczniki z początku byłyby mate­
riałem dodatkowym dla szkoły pol­
skiej na Litwie, z czasem mogliby­
śmy podjąć się pewnego ich prze­
redagowania, czyli dopasowania 
do wymogów waszej szkoły.

1 ma temu pomóc konferen­
cja? Czyli, czego państwo ocze­
kują od konferencji w Wilnie?

Oczekujemy, że tak jak w Pol­
sce, nauczyciel na Litwie ma pra­
wo wyboru, z jakich podręczników 
jego uczniowie będą się uczyć. 
Chcielibyśmy doprowadzić do ta­
kiej sytuacji, by nasze pomoce były 
zaaprobowane w Ministerstwie 
Oświaty i Nauki Litwy.

Jakie miejsce zajmuje wydaw­
nictwo KLEKS w Polsce?

Od dziesięciu lat wydajemy 
podręczniki i, naszym zdaniem, ro­
bimy to nieźle. Sondaże wskazują, 
że uczniowie, którzy korzystają z 
naszych podręczników, najlepiej 
wstępują na studia, a to już jest 
wskaźnik znaczący. Tak się złoży­
ło, że udało się nam skompletować 
zespół autorski spośród naukow­
ców naprawdę wysokich kwalifi­
kacji. Możemy się poszczycić, że 
to nasi współautorzy są również 
ekspertami w tworzeniu zreformo­
wanej szkoły. Najpierw stworzyli 
oni podręczniki, a później MEN 
zaprosił ich do tworzenia podsta­
wy nowej szkoły. Jako pierwsi w 
Polsce wprowadziliśmy inny sys­

tem wydawania. Zauważyliśmy, że 
podręczniki dla różnych klas wy­
dawane przez różnych autorów 
częstokroć powtarzają tematy, 
mają różną stylistykę. Toteż po­
stanowiliśmy tworzyć zestaw pod­
ręczników pisanych przez zespół 
tych samych autorów. I to się 
sprawdziło, bo podręczniki są lep­
sze, zachowują ciągłość, tematy­
ka w nich wraz z przejściem do ko­
lejnej klasy w logiczny sposób się 
rozwija, pogłębia. Dzisiaj co czwar­
ta szkoła w Polsce korzysta z na­
szych podręczników. Wydajemy 
nowe i poprawiamy stare co roku 
w ilości około 1 miliona egzempla­
rzy.

Największy nasz zestaw to 
matematyka. Nazwaliśmy ten cykl 
“Błękitną matematyką”, podobnie redakcji
jak wydajemy “Błękitny język pol­
ski”, takąż biologię, język angiel- 
ski, do nauczania początkowego nauczyciel decyduje, z jakiego
itd. Organizujemy dla matematy- 
ków kolonie o nazwie “Błękitne uczyła. Każdy nasz podręcznik ma 
wakacje”, na które zapraszamy już przewodnik metodyczny, coś w
teraz około 10 najlepszych mate­
matyków z polskich szkół na Li­
twie. Natomiast różnorodne akcje 
promocyjne i edukacyjne nazwali­
śmy “Ruchem błękitnych szkół”. 
Kolor ten jest kolorem, który po­
zytywnie nastraja dziecko, rodzi 
miłe emocje.

Jak daje radę prywatne wy­
dawnictwo pedagogiczne w warun­
kach wolnorynkowych?

Uważam, że dopóki wydawa­
nie podręczników będzie dotować 
państwo, dopóty wydawnictwo dziwu dla nauczycieli szkół pol-
będzie zabiegać o względy mini­
sterstwa ze wszelkimi z tego wyni- 
kającymi skutkami. My wydajemy raliśmy się, aby uczestnicy konfe-
podręczniki za własne pieniądze, 
jeździmy po szkołach, wysyłamy 
do niemal każdej okazowe egzem-
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Właściciele wydawnictwa KLEKS Małgorzata i Jerzy Handzlikowie - gośćmi

plarze, spotykamy się w szkole z 
innymi wydawcami. 1 ostatecznie 

podręcznika będzie jego klasa się 

rodzaju instruktażu dla nauczycie­
la, jak z niego należy korzystać. Nie 
ma takiej sytuacji, źejakiś podręcz­
nik służy przez kilka lat nawet z tym 
samym błędem. Jesteśmy prężni na 
każde propozycje.

Minęły wczoraj trzy dni pracy 
całej ekipy wykładowców, którzy 
tu prowadzili warsztaty z nauczy­
cielami szkół polskich. Czy mo­
glibyście państwo dokonać pew­
nego podsumowania tej pracy?

Nasi wykładowcy są pełni po- 

skich na Litwie. Sąbardzo chłonni 
wiedzy, twórczy, pracowici. Posta- 

rencji otrzymali nasze podręczni­
ki, natomiast 10 szkół po jednej 
klasie wyposażyliśmy w komplet
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Fot. Marian Paluszkiewicz 
podręczników. Zainteresowanie 
nauczycieli naszymi tytułami jest 
bardzo duże. Złożyli zamówienia, 
a my postaramy się, aby w końcu 
sierpnia były dostarczone.

Między innymi, byliśmy z wi­
zytą u pani wiceminister Vaivy Ve- 
braite, którą również nasze propo­
zycje zainteresowały. Wstępnie 
mówiliśmy o zaadaptowaniu pod­
ręczników dla szkół polskich na Li­
twie, co pani wiceminister wcale 
nie odrzuciła, a wręcz odwrotnie, 
spodobało się jej takie wyjście z 
trudnej sytuacji z podręcznikami 
dla szkół polskich. Nadal będzie­
my utrzymywać nasze kontakty z 
Polską Macierzą Szkolną i z na­
szym dawnym znajomym dyrekto­
rem szkoły w rejonie trockim Jaro­
sławem Narkiewiczem.

Jesteśmy zachwyceni Wilnem. 
Dotąd było to dla nas miastem na 
mapie, a teraz bliskie sercu.

Krystyna Adamowicz

Była to rewizyta bardzo udana

W Łomży, jak
Była to nasza rewizyta u przy­

jaciół w Łomży. Przed miesiącem 
grupa uczniów z tego polskiego 
miasta gościła w naszej szkole. 
Niedawno 40 uczniów i 4 opieku­
nów z Rudomińskiej Szkoły Śred­
niej odwiedziło to miasto.

Zakwaterowano nas w rodzi­
nach polskich, dzięki czemu mieli­
śmy możliwość zapoznania się z 
codziennością polskiego domu, 
jak też kształcenia mowy ojczystej. 
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Uczestnicy wycieczki z Rudominy w skansenie w Nowogrodzie

Fot. archiwum szkoły
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Tygodniowy program naszego 
pobytu był bardzo napięty i atrak­
cyjny. Niezapomniane chwile prze­
żyliśmy podczas wspólnych wy­
cieczek, spotkaniu przy ognisku, 
podczas koncertów, zawodów 
sportowych, pływaniu w basenie 
szkolnym. Bo trzeba dodać, że na­
szymi gościnnymi gospodarzami 
były dwie szkoły - Podstawowa 
im. J ana Pawła II oraz Zesp^ Szkół 
nrł.
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W rodzinie
Zwiedziliśmy również najpięk­

niejsze miejsca w Polsce, takie jak 
pałac w Wilanowie, Zamek Królew­
ski, długo dźwięczały w naszych 
sercach melodie Szopena, wyko­
nywane w jego rodzinnej miejsco­
wości w Żelazowej Woli. Jakże 
korzystne były lekcje botaniki i 
biologii w zabytkowym Drozdowie, 
a podczas zwiedzania skansenu w 
Nowogrodzie odnaleźliśmy podo­
bieństwo etnicznej kultury kur­
piowskiej do kultury litewskiej, 
eksponowanej w Rumszyszkach.

Nie zapomnimy chwil spędzo­
nych przy ognisku nad rzeką Na­
rew, gdzie nam tak smakowały 
pyszne kiełbaski z rożna. I wspól­
ne śpiewanie naszych polskich 
piosenek.

Za te miłe chwile spędzone w 
Łomży jesteśmy bardzo wdzięczni 
panu senatorowi Janowi Stypule, 
prezydentowi miasta, dyrekcji 
szkół, nauczycielom, sponsorom i 
rodzicom, którzy nas gościli w 
swoich domach i opiekowali się 
nami. Dziękujemy również naszej 
pani dyrektor Teresie Berezińskiej 
za wspaniałe zorganizowanie tej 

- bardzo interesującej wymiany. 
Gdy nastąpiła chwila pożegnania, 
przy autokarach śpiewaliśmy “100 
lat” i życzyliśmy sobie nawzajem 
kolejnych spotkań.

Uczestnicy wycieczki

Zaprosili nas

Najlepsza szkoła - najlepszy nauczyciel
Uroczyste wręczenie nagród 

zwycięzcom konkursu “Najlep­
sza szkoła - najlepszy nauczy­
ciel” odbędzie się jutro w Wileń­
skiej Szkole Średniej im. Jana 
Pawia IL

To coroczna impreza, której 
głównym organizatorem jest Sto-

Klub Publicystów Polonijnych 
poinformował redakcję, że w so­
botę w Konsulacie Polskim w Wil­
nie odbędzie się przekazanie Pol­
skiej Macierzy Szkolnej 50 albu­
mów pt. “Polska u progu XXI wie­
ku”.

Mają one być wręczone naj- Inf. wł.ski.

warzyszenie Nauczycieli Szkół 
Polskich “Macierz Szkolna”. Pod­
stawowym kryterium oceny pracy 
szkół są wskaźniki wstępowania 
abiturientów do wyższych uczel­
ni, a także pomyślny udział 
uczniów w olimpiadach i konkur­
sach.

Albumy dla szkół polskich
lepszym uczniom szkół polskich na 
Litwie. 20 albumów przeznaczono 
też najlepszym uczniom szkół pol­
skich na Białorusi. Fundatorem al­
bumów jest prezes Zakładów Ra­
finerii Ropy Naftowej i Olejów 
“RENOWER” Adam Skwierczyń-

3
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Gniazdo rodzinne Billewiczów i Piłsudskich istnieje do dziś...

W Billewiczach na Żmudzi
Jk;

Z pierwszej kartki (Wstęp) 
Sienkiewiczowskiego “Potopu”:

Był na Żmudzi ród możny Bil­
lewiczów, od Mendoga się wywo­
dzący, wielce skoligacony i w ca­
lem Rosieiiskiem nad wszystkie 
inne szanowany. Do luzędów wiel­
kich nigdy Billewiczowie nie do­
szli, co najwięcej powiatowe pia­
stując, ale na polu Marsa niepo- 
żyte krajowi oddawali usługi, za 
które różnemi czasy hojnie bywa­
li nagradzani. Gniazdo ich ro­
dzinne, istniejące do dziś, zwało 
się także Bilłewicze...

Potomkowie Witolda 
Wielkiego

Przodkiem Billewiczów byl 
Zodeyko, pochodzący z miejsco­
wych udzielnych książąt. Był on 
żonaty z córką Wielkiego Księcia 
Litewskiego Witolda. Najstarszym 
synem Zodeyki był Bill, który miał 
syna, Jerzego Billewicza. Ten Je­
rzy Billewicz z żoną (de domo Na- 
ruszewiczówną) miał trzech synów, 
których potomstwo rozrodziło się 
w możny i liczny ród Billewiczów.

Gniazdo rodzinne
Billewiczowie herbu Mogiła z 

Piłsudskimi łączyli się niejedno­
krotnie. Skupiali się głównie w 
Rosieńskiem, gdzie leżały ich do­
bra rodowe - Bilłewicze. Gniazdo 
to było w ich posiadaniu w ciągu 
kilku stuleci, od XV w. Ostatnim z 
tej linii był Józef Billewicz, marsza­
łek rosieński, zmarły w 1850 roku.

Po śmierci Józefa Billewicza, 
Bilłewicze przeszły w posiadanie 
jego wnuka, Juliusza Konstante­
go Piłsudskiego żonatego z Olgą 
von Leventhal. Gniazdem rodzin­
nym Piłsudskich były Bilłewicze 
do końca XIX w., później przeszły 
w posiadanie Mikołaja Draszkow- 
skiego. N a przełomie XIX i XX w. w. 
obszar majątku zajmował po­
wierzchnię 1810 dziesięcin.

Po II wojnie światowej, w Bil­
lewiczach założono rosieńską ho­
dowlaną stację doświadczalną. 
Ostatnio, przed paroma laty, dwór 
zwrócono jego spadkobierczyni 
Bernadetcie Elenie Kaminskaite- 
Źagamauskiene,

Kwatera główna 
szwedzkiego króia

Po szwedzkim “potopie” 
1655 r., barwnie opisanym przez 
Henryka Sienkiewicza, Żmudź do­

i
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Dworski spichlerz

tknął kolejny najazd szwedzki. W 
1702 roku w Billewiczach miał swo­
ją główną kwaterę król szwedzki, 
Karol XII.

.. .Na rozległym obszarze ma­
jątku stała kiedyś piękna dworska 
kaplica, zrujnowana po roku 1863. 
Przetrwał do naszych czasów dwór 
murowany, wzniesiony (według 
znawców architektury) w drugiej 
połowie XVIII w., (obecna właści­
cielka majątku twierdzi, że z tą 
“ustaloną dokumentalnie datąjest 
trochę inaczej...”).

Dzisiejszy wizerunek 
majątku

Okazały to pałac, w stylu epo­
ki, z wyraźnie zaznaczonymi ele­
mentami klasycystycznymi. Parte­
rowy po bokach, piętrowy w trój- 
osiowej części środkowej, zwień­
czonej gładkim trójkątnym szczy­
tem. Budynek ma elewacje gład­
kie, jedynie naroża pokrywająbo- 
nie. Pewnej monumentalności na- 
daje mu wysoki, łamany czterospa­
dowy dach, dawniej - gontowy, 
przed wojną- kryty blachą, dzisiaj 
- nową blachą pokrywany.

Pałac jest mocno zniszczony. 
Jego obecna właścicielka czyni 
rozpaczliwe próby ratowania tej 
zaiste olbrzymiej budowli, legity­
mującej się piękną szlachecką hi­
storią.

Jeszcze jeden cenny budynek 
architektoniczny z końca XVIII w. 
- murowany spichlerz, obecnie - 
pięknie odrestaurowany.

Ogromny, zapuszczony park. 
Staw przed frontonem domu...

“Bitiuną kaimas - 
Bitteyićią dvaras”

“Biliunąkaimas” (“Wieś Biliu- 
nasów”) - to nazwa dawnych Bil­
lewicz używana w czasach sowiec­
kich. Jak już wspomniałam wyżej, 
w latach ostatnich dwór zwróco­
no spadkobierczyni (po Drasz- 
kowskich) - Bernadetcie Hienie 
Kaminskaite-Źagamauskiene. Od­
tąd na bramie, przed wjazdem do 
majątku, zawieszono tabliczkę z 
wymownym napisem: “Billevićią 
dvaras” (“Dwór Billewiczów”). 
Obok - jeszcze jedna tabliczka, z 
ostrzeżeniem; “Obcym nie
wjeżdżać! Nie wchodzić na teren 
majątku! W parku - puszczone lu­
zem złe psy!”

Wchodzę - razem z fotorepor­
terem naszego dziennika...

K;
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Pałac Billewiczów od frontonu
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Właścicielka dworu Bernadeta Elena Kaminskalte-Żagarnauskiene swoją 
opowieść o Billewiczach ilustruje starymi zdjęciami ze zbiorów rodzinnych

Obecna właścicielka 
Billewicz

Bernadeta Elena Kaminskaite- 
Źagamauskiene jest z zawodu 
ekonomistką. Urodziła się w roku 
1937. Życiorys - syberyjski. Jako 
dziecko razem z rodzicami była wy­
wieziona “na białe niedźwiedzie”. 
Po przepisowej odsiadce na zsył­
ce, wróciła na Litwę. Mieszkała i 
pracowała w Kownie. Tam, w Kow­
nie, mogłam sobie kupić pałac - 
mówi - ale nie - jakiś “głos we­
wnętrzny” przygonił mnie tutaj, do 
naszych Billewicz.

Opowiada długą historię, jak 
to z tym majątkiem było. Jego ostat­
ni właściciel. Mikołaj Draszkowski 
miał syna - Iwana. Ten Iwan Drasz­
kowski był ojcem jej matki. Ona- 
rodziła się z Kamińskich. Kamiń­
ski był zarządcą tego majątku...

Pokazuje mi stare dokumenty, 
zdjęcia, listy... Listy otrzymuje z 
różnych krańców świata, jest ich 
nieprzebrane mnóstwo. Ich treść 
dotyczy głównie dworu Billewi­
czów. Przyjeżdżajątu, odwiedzają 
ją naukowcy z Polski - Stefan Szulc 
z Warszawy, Grzegorz Rakowski z 
Nowego Dworu i in. Odnalazła też 
krewnych “tych” Billewiczów; w 
Polsce, w Pruszkowie pod Warsza­
wą mieszka Janina Rudnicka z 
domu Billewiczówna, rocznik 1925, 
wprawdzie - urodzona nie w pod- 
rosieńskich Billewiczach, ale w 
Nowych Swięcianach, jednak, jak

«*«»■■»
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się okazuje, spokrewniona z “tymi”, 
żmudzkimi Billewiczami...

Wnuk Janiny Rudnickiej, Mi­
chał - również z Pruszkowa, także ją 
tutaj, w Billewiczach, odwiedza, 
godzinami opowiada o historii tego 
dworu. Inteligentny, miły młody 
człowiek... Dokładnie zna historię 
prastarych Billewicz, legendę o Billu 
znalezionym na jednym z tutejszych 
drzew, podanie związane z królem 
Mendogiem. Stąd Billewiczowie - 
to ród “od Mendoga się wy wodzą­
cy”, jak pisał w “Potopie” Henryk 
Sienkiewicz.

Pierwszy dom w tym miejscu, 
w tamtych dawnych Billewiczach, 
wybudował wnuk Billa, a było to w 
roku 1496...

Nie, nie przechrzciła tej majęt­
ności na “Dwór Draszkowskich”. 
Dla całych pokoleń Billewiczów - 
jest pełna czci i uznania. Nie cierpię 
- mówi - wszelkiego rodzaju nacjo­
nalistycznych zagrań. Dla mnie - 
każdy człowiek ma swoją wartość, 
niezależnie od jego narodowości. 
Tu, w Billewiczach, spotkały mnie 
różnego rodzaju przykrości, trudno­
ści z nazwą “gniazda”.

Zabytkowy pałac, spichlerz są 
pod ochroną państwa. Pałac wy­
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maga gruntownego remontu. Pań­
stwo - na konserwację, restaura­
cję ma śmiesznie małe środki. Wła­
ścicielka Billewicz wkłada w ten 
dwór mnóstwo energii i pieniędzy. 
Jest zamożna, prowadzi duże go­
spodarstwo (dziesiątki krów i in.), 
ale nie o tyle, by móc ten pałac w 
całości finansowo udźwignąć, to 
znaczy - doprowadzić go do nor­
malnego stanu. Pisze więc, faksu­
je, telefonuje, apeluje do wszyst­
kich Billewiczów świata - może 
ktoś zareaguje, pomoże ten pałac 
uchronić przed zagładą czasu...

Oprowadza mnie po całym 
wnętrzu, pokazuje pokoje, salony, 
piwnice...

.. .Pałac Billewiczów. Krzątają 
się przy nim robotnicy, pracują tu i 
mieszkają.

.. .Podjazd, klomb, staw, cieni­
ste aleje...Park...Złe psy spusz­
czone z uwięzi.. .Jezusie kochany, 
jak to się stało, że one się na was 
nie rzuciły! - mówi zdziwiona wła­
ścicielka dzisiejszych-Billewicz...

Alwida Antonina Bajor
Bilłewicze (Billevićiądvaras) 
w rejonie rosieńskim

Fot. Marian Paluszkiewicz
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Trzęsienie ziemi w Japonii i Chinach
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Buzek o nowych 
ministrach

Premier Jerzy Buzek zapo­
wiedział, że „niezwłocznie” powo­
ła nowych ministrów w miejsca 
opuszczone przez unijnych sze­
fów resortów.

„Niezwłocznie powołam no­
wych ministrów konstytucyjnych w 
miejsca, które sąw tej chwili opusz­
czone przez ministrów UW” - po­
wiedział wczoraj premier. Nie chciał 
powiedzieć jednak, kiedy to będzie.

Rezygnacia wiceszefa
Aleksander Hall (SKL) zrezy­

gnował ze stanowiska wiceprze­
wodniczącego klubu parlamentar­
nego AWS i członka Prezydium 
Akcji.

W piśmie do szefa klubu Ma­
riana Krzaklewskiego Hall napisał, 
że jego decyzja spowodowana jest 
m.in. dezaprobatą dla realizowanej 
przez lidera AWS linii politycznej, 
która - według niego - prowadzi 
do porażki AWS.

Strajk kolejarzy
Od północy 15 czerwca roz- 

pocznie się strajk generalny na 
kolei, o ile do 10 czerwca nie zo­
stanie podpisane porozumienie w 
sprawie realizacji żądań kolejarzy.

Poinformował o tym w środę na 
konferencji prasowej Tadeusz Ga­
win, pizewodniczący Międzyzwiąz­
kowego Komitetu Protestacyjnego 
Kolejaizy ,d^omm”., .Protest obejmie 
cały kraj. Uczestniczyć w nim będą 
pociągi pasażerskie i towarowe” - 
powiedział Jan Zaborowski, szef 
Związku Zawodowego Maszyni­
stów Kolejowych, zrzeszonego w 
„Forum”. Pytany, czy ten protest 
może mieć podobną skalę, jak ten, 
który Zaborowski przeprowadził w 
1998 r., Zaborowski odpowiedział, że 
„tamten to był pryszcz”.

„Łucznik” protestuje
Ok. 500 osób z radomskiego 

„Łucznika” protestowało wczoraj 
w Warszawie domagając się re­
strukturyzacji zakładu i zamó­
wień na produkowaną przez ich 
zakład broń.

Związkowcy domagają się tak­
że wypłat zaległych pensji - do tej 
pory dostali tylko część wynagro­
dzeń za marzec.

Ustawa 
o obywatelstwie

Polacy, którzy zostali przy­
musowo przesiedleni lub wyemi­
growali z kraju w okresie PRL, 
będą mogli występować z wnio­
skiem o przywrócenie obywatel­
stwa polskiego.

Wczoraj w Sejmie wszystkie 
kluby opowiedziały się za przyję­
ciem projektu ustawy o obywatel­
stwie polskim, który przewiduje 
takie rozwiązanie. W dyskusji pod­
kreślano, że będzie to częściowe 
wyrównanie krzywd, jakich dozna­
ło wielu obywateli w okresie II 
wojny światowej i w czasach PRL.

„Ten przepis dotyczy wszyst­
kich obywateli polskich, którzy 
wyjechali z Polski po 1 września 
1939 roku a przed 4 czerwca 1989 
roku. Także tych, którzy wyjechali 
z polskim paszportem, a potem 
żeby do Polski przyjechać np. do 
chorych rodziców, czy dziecka, 
bojąc się, że nie zostaną wpusz­
czeni, zrzekali się obywatelstwa” 
- wyjaśniał szef komisji Łączno­
ści z Polakami za Granicą Ryszard 
Czarnecki.

Wybuch bomby

Na Sri Lance często dochodzi do zamachów bombowych Fot. EPA-ELTA
SM

W

Co najmniej 21 osób zginęło 
wczoraj w wyniku wybuchu bom­
by na przedmieściach stolicy Sri 
Lanki, Kolombo. Wśród ofiar 
śmiertelnych jest co najmniej je­
den minister.

Do eksplozji doszło w czasie 
defilady zorganizowanej z okazji 
Dnia Bohaterów Wojennych (dla 
upamiętnienia żołnierzy poległych 
w czasie wojny z rebeliantami ta- 
milskimi). Wiadomo, że zginął mi­
nister rozwoju przemysłowego 
element V. Gunaratna oraz zama- 
chowiec-samobójca.

Co najmniej 60 osób zostało 
rannych, w tym 15 ciężko (m.in. 
żona zabitego ministra).

Na Sri Lance często dochodzi 
do zamachów bombowych, o któ-

re obwinia się partyzantów z orga­
nizacji Tygrysy-Wyzwoliciele Ta- 
milskiego Ilamu,, która od 17 lat 
walczy o utworzenie niezależnego 
państwa Tamilów w północnej i 
wschodniej części Sri Lanki (daw­
nego Cejlonu). W wojnie tej zgi­
nęło ponad 60 tys.. ludzi.

Rebelianci tamilscy są m.in. 
oskarżani o przeprowadzenie w 
grudniu ubiegłego roku trzech za­
machów bombowych, w których 
zginęło 50 osób, a ranna została 
prezydent Sri Lanki, Chandrika 
Kumaratunga.

W styczniu co najmniej 13 
osób zginęło, kiedy domniemana 
członkini tamiłskich Tygrysów

Kilkadziesiąt osób rannych
Co najmniej trzy osoby zosta­

ły ranne, w tym jedna ciężko w 
wyniku trzęsienia ziemi, które na­
wiedziło w środę nad ranem środ­
kową Japonię.

W podobnym trzęsieniu w 
Chinach ranne zostały 24 osoby. 
Trzęsienie w Japonii o sile 5,8 stop­
nia w otwartej skali Richtera spo­
wodowało niewielkie straty mate­
rialne (w kilku szkołach i urzędzie 
miejskim w Yamanaka pękły okna). 
Epicentrum trzęsienia znajdowało 
się 10 km pod dnem morskim, w 
rejonie Ishikawa, 300 km na północ­
ny zachód od Tokio. Żaden z 15 
reaktorów elektrowni atomowej w

prowincji Fukui nie został uszko­
dzony.

W Chinach trzęsienie ziemi 
miało siłę 5,9 stopnia w tej samej 
skali i nawiedziło w środę rano re­
jon północno-zachodniej prowin­
cji Gansu. Było odczuwalne w sto­
licy prowincji, mieście Lanzhou 
(Lan-dżou), znajdującym się 160 
km od epicentrum wstrząsów. Trzę­
sienie spowodowało poważne 
zniszczenia. Według przedstawi­
cieli lokalnych władz, dwie wioski 
w tym regionie zostały kompletnie 
zniszczone. Zawaliło się 450 bu­
dynków, a cztery tysiące zostało 
uszkodzonych.

Karaibski ratownik bohaterem «

Gorbaczow uratowany
Były radziecki przywódca Mi­

chaił Gorbaczow, który w Kostary­
ce wypłynął za daleko w Morze Ka­
raibskie, został uratowany przez 
kostarykańskiego ratownika.

69-letni Gorbaczow jest nie­
złym pływakiem, lecz tym razem 
przecenił swoje siły i, jak napisał 
wczoraj „Komsomolec”,, jedna z

najbardziej znanych postaci na 
światowej scenie politycznej zo­
stała wyciągnięta z wody przez 
prostego Kostarykanina”.

Ratownika na pomoc Gorba­
czowowi, który odpłynął za dale­
ko, wezwały towarzyszące mu na 
Kostaryce córka Irina i wnuczka 
Anastazja.

Zamach stanu na Wyspach Salomona

Uwolnienie premiera
Rebelianci z ugrupowania Siły 

Orłów Malaita, którzy w ponie­
działek zbrojnie przejęli władzę 
na Wyspach Salomona, w Oceanii, 
wczoraj uwolnili premiera tego 
kraju Bartholomew Ulufa’alu.

O władzę na Wyspach rywa­
lizują stronnictwa różnych ple­
mion, zamieszkujących dwie głów­
ne wyspy archipelagu - Malaitę i

Guadalcanal. W ciągu ostatniego 
roku w walkach między Orłami z 
wyspy Malaita a Rewolucyjnym 
Frontem łsatabu (z drugiej głów­
nej wyspy) zginęło ponad 60 osób.

W środę rano w Honiarze, sto­
licy kraju, doszło do starć między 
lywalizującymi ugrupowaniami et­
nicznymi, w których zginęło kilka­
dziesiąt osób.

...I

wysadziła się pod biurem pani pre- Chiny 
mier Sirimavo Bandaranaike.

Fidżi

strzelanina w parlamencie
Areszt internauty

Na Fidżi - wyspiarskim pań­
stwie południowego Pacyfiku, 
gdzie od 20 dni trwa przewrót - 
wczoraj rano doszło do strzelani­
ny w budynku parlamentu, w któ­
rym rebelianci przetrzymują kil­
kudziesięciu zakładników.

Z kraju w panice uciekają 
mieszkańcy pochodzenia indyj­
skiego, przeciwko którym wystę­
pują zamachowcy. Na Fidżi - obej­
mującym ponad 300 wysp - miesz-

ka ok. 800 tys. ludzi; 44 procent 
obywateli stanowi napływowa 
ludność indyjska.

Właśnie spór melanezyjsko- 
indyjski leży u podstaw obecne­
go kryzysu. Wśród zakładników, 
przetrzymywanych w budynku 
parlamentu w Suwie jest premier 
Chaudhry, z pochodzenia Hindus, 
i córka prezydenta Kamisese Mary.

W południowo-zachodnich Chi­
nach aresztowano i oskarżono o 
działalność wywrotową operatora 
witryny internetowej, w której 
umieszczane były informacje o dy­
sydentach oraz o interwencji armii 
na placu Tiananmen w Pekinie.

36-letni Huang Qi (czyt. ć’hi) i 
jego żona Zeng Li zostali areszto­
wani 3 czerwca, w przededniu 11 
rocznicy masakry na Tiananmen. 
Zheng Li zwolniono we wtorek i 
poinformowano ją, że mąż został

Rebelianci już kilkakrotnie grozili oskarżony o działalność wy wroto-

ją po ten zarzut, skazując dysyden­
tów na 10 i więcej lat więzienia. 
Kierownictwo chińskie stara się 
uniemożliwiać publikowanie w In­
ternecie materiałów, które uważa za 
wywrotowe lub choćby tylko nie­
pożądane. Policja próbuje kontro­
lować chińskich dostawców usług 
internetowych oraz blokować 
Chińczykom dostęp do różnych 
miejsc w cyberprzestrzeni, zaś dy­
sydenci chińscy na różne sposo­
by unikają tej kontroli, korzysta­
jąc m.in. z gościnności zagranicz­
nych dostawców.

c

Turcja

99 Picasson

Się odnalazł
Policja turecka poinformowa­

ła o odnalezieniu w Izmirze obra­
zu Picassa, skradzionego z pała­
cu rodziny emira Kuwejtu podczas 
inwazji irackiej w 1990 roku.

Według tureckich mediów, 
dzieło zatytułowane „Madame 
Putman” usiłowała w Turcji sprze­
dać przestępcza szajka. Udana 
prowokacja policyjna pokrzyżowa­
ła te plany. Policjant, występujący 
jako potencjalny nabywca, wyra­
ził gotowość zapłacenia za obraz 
6,5 miliona dolarów. Zatrzymano 
jednego Turka i dwóch Syryjczy­
ków. Obraz najprawdopodobniej 
zostanie wkrótce zwrócony rodzi­
nie emira Kuwejtu.

wą. Władze chińskie często sięga-zastrzeleniem zakładników.
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Jasikevićius będzie grał w klubie “FC Barcelona

Korzystny kontrakt
^9 Koszykarze Indiana Pacers w finałach NBA

Członek reprezentacji Litwy w koszykówce mężczyzn Śarunas
Jasikevićiu$, który w minionym sezonie grał w “IOlimpii” Lu-
blana, podpisał trzyletni kontrakt z hiszpańską “FC Barcelona”.

Jak pisze prasa, 24-letni gracz każdego sezonu otrzyma ponad 800 
tys. USD, a łączna suma kontraktu opiewa na 2,5 min USD. (ELTA)
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Debiut
Koszykarze Indiana Pa­

cers, którzy po raz pierwszy w 
historii klubu awansowali do 
wielkiego finału NBA, nie 
mają tremy i zapowiadają zdo­
bycie mistrzowskiego tytułu.

Podopieczni Larry’ego Bir- 
da nie przejmują się tym, że za 
faworytów finału są uważani ko­
szykarze Los Angeles Lakers. 
„Oczywiście jesteśmy podekscy­
towani tym, że doszliśmy tak da­
leko, ale na tym nie koniec. Za­
mierzamy wygrać w finale” - po­
wiedział Jalen Rosę ż Indiany, 
uznany za koszykarza, który 
uczynił największy postęp w grze 
w sezonie 1999/2000.

„To nie będzie trudne, bo je­
steśmy maksymalnie skoncen­
trowani i znaleźliśmy właściwy 
sposób gry, który przyniesie nam 
mistrzostwo” - dodał Rosę.

Spośród graczy Pacers więk­
szość zagra w finale po raz pierw­
szy w życiu. Jedynie rezerwowi 
39-letni Sam Perkins i chorwac­
ki środkowy Zan Tabak mają fi­
nałowe doświadczenia. Perkins 
w 1991 roku był graczem druży­
ny Los Angeles Lakers, która w 
finale zmierzyła się z Chicago 
Bulls. „Byki” prowadzone przez 
obecnego szkoleniowca Lakers, 
Phila Jacksona, wygrały finało­
wą rywalizację 4-1 i zdobyły 
pierwszy z sześciu mistrzow­
skich tytułów. Tabak w 1995 
roku wywalczył mistrzostwo z 
zespołem Houston Rockets.

„To nie ma znaczenia, że gra-w rozgrywkach Eurołigi Ś. Jasikevićius był w centrum uwagi obrońców 
Barcełony. Dziś Hiszpanie mają ten problem „z głowy” - natęży już do nich niy z Lakers - powiedział Per­

kins, który ma na koncie najwię-Fot. archiwum

cej - 158 - spotkań rozegranych 
w play off. Niezależnie od tego 
co się wydarzy w finale, my mu- 
simy grać „naszą koszykówkę” i 
być zrelaksowani” - dodał Per- 
kins. Indiana dotarła do finału 
NBA wygrywając w finale Kon­
ferencji Wschodniej z New York 
Knicks 4-2. Był to trzeci z rzędu 
występ Indiany w finale Konfe­
rencji Wschodniej i pierwszy za­
kończony sukcesem. W ubie­
głym sezonie Pacers ulegli wła­
śnie New York.

„Byliśmy już tyle razy tak 
blisko wielkiego finału. To miło, 
że w końcu zobaczymy jak to 
jest, gdy walczy się o mistrzo­
stwo NBA - powiedział holender­
ski środkowy Pacers Rik Smits. 
- Musimy teraz zrobić ten na­
stępny krok, jakim będzie zdoby­
cie tytułu najlepszej drużyny 
NBA. Jeśli tego nie zrobimy, to 
nadal będziemy drużyną niekom­
pletną” - dodał borykający się z 
kontuzjami i myślący o zakoń­
czeniu kariery po tym sezonie 
Smits.

Kluczowym graczem Indiany 
w rywalizacji z Los Angeles bę­
dzie Dale Davis, najlepiej zbie­
rający w zespole Larry’ego Bir- 
da. Zadaniem Davisa będzie 
zneutralizowanie w grze podko- 
szowej ShaqaO’Neala.

„Walka z Shaąiem będzie 
trudna. On jest niezwykle silny, 
a jego gra pod koszami jest klu­
czowym elementem strategii 
Lakers - powiedział Davis. To 
jest jednak wyzwanie dla mnie i 
dla zespołu” - dodał Davis.

Premie sportowcom

Podzielono 
82 tys. Lt

w Departamencie Kultury 
Fizycznej i Sportu Litwy pre­
mie pieniężne wręczono spor­
towcom i trenerom kraju, któ­
rzy zdobyli nagrody na mistrzo­
stwach świata i Europy.

Zastępca dyrektora generalne­
go departamentu Algirdas Rasla- 
nas, witając atletów, którzy wsła­
wili kraj na arenach sportowych 
świata, powiedział, że ich osią­
gnięcia są godne szacunku, nieza­
leżnie od uprawianej dziedziny 
sportu.

Ubolewał, że nie wszystkie 
dyscypliny sportowe są włączo­
ne do programu igrzysk olimpij­
skich i życzył, aby kiedyś to na­
stąpiło - wtedy uwaga i oceny 
mistrzów będą znacznie wyższe.

Dyrektor generalny departa­
mentu Rimas Kurtinaitis premie 
wręczył mistrzom Europy w teni­
sie stołowym Rucie Garkauskai- 
te-Budiene i trenerowi Romual­
dzie Garkauskiene, zdobywcom 
trzeciego miejsca na mistrzo­
stwach Europy w tańcach stan­
dardowych Edicie Daniute i 
Arunasowi Biźokasowi oraz ich 
trenerom Ćeslovasowi i Juratę 
Norvaiśom, podziękował też 
Litewskiej Federacji Tańców 
Sportowych za zorganizowanie 
mistrzostw kontynentu.

Ogólna suma premii - 82 tys. 
Lt, włącznie z premiami dla brą­
zowych medalistów mistrzostw 
świata w łyżwiarstwie figurowym 
Margarity Drobiazko oraz Povi- 
lasa Yanagasa.

.5.

V międzynarodowy rajd dziennikarzy “Lietuva’2000”

Gryzipiórki za kierownicą
Dziś, 8 czerwca, w Oni­

ksztach startuje kolejny rajd 
dziennikarzy “motoryzacyj­
nych”.

Do ekip krajowych dołączą 
zespoły z Polski, Finlandii, 
Czech, Słowacji, Estonii, Łotwy, 
Ukrainy. W ciągu trzech dni za­
wodnicy pokonają trasę o długo­
ści 450 km, na której czekają sla­
lomy, “szybkościówki” i inne pu­
łapki taktyczne „zastawione” 
przez organizatorów.

Onikszty na bis
Zawody będą się odbywały 

drugi rok z rzędu w Oniksztach. 
Strony te przypadły do gustu nie 
tylko organizatorom - Autoklu- 
bowi Dziennikarzy Litwy, ale też 
gościom rajdu. Kolejnym argu­
mentem, który wypadł na korzyść 
Onikszt, są miejscowi sponso­
rzy. “Anykśćią vynas”, producent 
win i nalewek, również w tym 
roku obiecuje premierę nowej 
produkcji, którą jako pierwsi 
wypróbują dziennikarze, oczywi­
ście po zakończeniu rajdu.

Trasa dłuższa I szybsza
z każdym rokiem rośnie po­

ziom zawodów - dziennikarze 
coraz lepiej dają sobie radę z krę­
ceniem kółkiem, więc organiza­
torzy stawiają coraz wyżej po­
przeczkę zawodów. Tegoroczna 
trasa, która prowadzi po malow­
niczych okolicach Onikszt, Wił- 
komierza, Uciany, Jeziorosów, 

Ignalina jest nie tylko dłuższą od 
ubiegłorocznej, ale też wymusza 
szybsząjazdę.

Jedyny warunek - kask
Zawodnicy pojadą standardo­

wymi samochodami. Jedynym 
warunkiem organizatorów, 
oprócz sprawnego stanu samo­
chodu i pełnego wyposażenia 
(apteczka, awaryjny znak, gaśni­
ca) jest założenie kasku. Dotych­
czas wypadków nie było, ale 
strzeżonego ...

Specjalne etapy specjalnie 
dla widzów

Stało się już tradycją, że nie­
które etapy zawodów są organi­
zowane specjalnie z myślą o wi­
dzach. Mieszkańcy Onikszt 
znów będą mieli show ryku sil­
ników i pisku opon. Tym razem 
radość będzie podwójna, ponie­
waż zostaną zorganizowane dwa 
specjalne etapy.

W drugim dniu zawodów po­
dobne widowisko czeka miesz­
kańców Jeziorosów (Zarasai). 
Na tzw. wielkiej wyspie jeziora 
dwie godziny będzie trwała wal­
ka o puchar mera Jeziorosów - 
Kostasa Zaleckisa.

Mer Onikszt, Leonas Alek- 
sionka postanowił, że nie będzie 
gorszy i nie tylko zgodził się po­
magać organizatorom, ale rów­
nież ufundował Puchar Onikszt, 
o który walka rozgorzeje w 
ostatnim dniu zawodów.

Mer życzył ... skręcenia 
karków

Mer Onikszt jest tytułowany 
ojcem chrzestnym tegorocznego 
rajdu, to on będzie otwierał i za­
mykał rajd, on też nagrodzi naj­
lepszych. Tymczasem, jak mówi 
- “Prasie życzę połamania piór..., 
nie, to nie pasuje, w tym przypad­
ku... życzę skręcenia karków”. To 
było chyba pierwsze tego rodza­
ju oficjalne życzenie złożone 
dziennikarzom. Na szczęście, w 
kontekście żartobliwym.

Zwycięzcy pojadą do Tunezji
Co roku na zawodach poja­

wiają się coraz to nowe, potęż­
niejsze samochody. Gwiazdą te­
gorocznego rajdu ma być m.in. 
Toyota MR2. Sztukę jazdy na ta­
kim wozie zademonstruje najlep­
szy sportowiec kraju - Yincas 
Gerdźiunas.

Generalny sponsor - fiński 
producent traktorów “Valtra Val- 
met” zwycięzców nagrodzi pod­
różą do Tunezji. Inni sponsorzy 
również przygotowali prezenty, 
m.in. spółka “Kelias” - komplet 
opon “Continental”.

Klasa ViP
Nowością tegorocznego raj­

du jest prezentacja nowej klasy - 
V1P, czyli z polska - klasy Bar­
dzo Ważnych Osób. Jak sama 
nazwa wskazuje, w tej klasie będą 
rywalizować znane na Litwie 
osoby - ubiegłoroczny mistrz
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Tegoroczna trasa rajdu jest dłuższa i szybsza Fot. archiwum

Litwy wyścigów torowych Ma- 
rius Budrikis, szef “VB lizingas” 
Merkys Saukevićius, przewodni­
czący zarządu spółki “Autotoja” 
Alvydas Tomas Skerys (na no­
wiutkiej Toyocie Celica będzie 
bronił ubiegłorocznego tytułu 
najlepszego w klasie sponsorów) 
i inni “niedziennikarze”.

>1

4 I

i

1 P

Szkoda, ale w tegorocznym 
rajdzie z przyczyn obiektywnych 
(urlopy i brak stosownego samo­
chodu) zespół “Kuriera” nie bie- 
rze udziału. Mamy jednak na­
dzieję, że w następnym już wy­
startujemy. Tymczasem... bę­
dziemy trenowali.
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Wirus komputerowy atakuje telefony komórkowe ~ -

Niebezpieczny psikus
Eksperci od bezpieczeństwa 

komputerowego wykryli no­
wego wirusa, który atakuje te­
lefony komórkowe z przekazem 
tekstowym, co stwarza zagro­
żenie dla przenośnych kompu­
terów, pagerów i telefonów.

Wirus podobny jest do wiru­
sa „ILOVEYOU”, który zaatako­
wał niedawno sieci komputero­
we i wykryto go w sieci telefo­
nii komórkowej Telefonica w 
Hiszpanii. Otrzymał on nazwę 
„Timofonica” (po hiszpańsku 
„timo” znaczy psikus). Wirus

przekazywany jest przez pocztę 
elektroniczną. Kiedy odbiorca 
otwiera skażony przekaz, tekst 
krytyczny pod adresem firmy 
Telefonica jest przekazywany na 
wszystkie adresy e-mailowe 
znajdujące się w książce adreso­
wej. Sam wirus nie jest przeka­
zywany tą drogą. Dociera on tyl­
ko do Short Messaging Service 
(SMS), gdzie komunikaty są 
przekształcane w sygnały telefo­
niczne docierające do tysięcy 
użytkowników telefonów ko­
mórkowych.

Muzeum lądowania w Normandii

Defilada kombatantów
Tysiące ludzi oklaskiwały 

na ulicach Nowego Orleanu w 
stanie Luizjana defiladę woj­
skową kombatantów, którzy 
brali udział w lądowaniu w 
Normandii w 1944 roku.

Weterani defilowali w starych 
dżipach i pojazdach wojskowych, 
natomiast nad miastem przelaty­
wały bombowce B-52 i nowocze­
sne samoloty bojowe. Weterani 
wraz z gwiazdami filmowymi i

wieloma ministrami obrony wzię­
li udział w inauguracji muzeum 
przedstawiającego lądowanie sił 
alianckich na froncie zachodnim 
podczas drugiej wojny światowej. 
Reżyser Steven Spielberg, autor 
filmu „Ocalić szeregowca Ryana”, 
uważa, że muzeum to będzie je­
dynym sposobem, by młodzież 
mogła ocenić wydarzenia sprzed 
jej narodzin, które umożliwiły jej 
życie dzisiaj.

Młodzi Amerykanie chcą seksu, nie małżeństwa

„Seks bez zobowiązań, zwią­
zek bez obrączek” - taką kon­
kluzję przynoszą opublikowane 
badania naukowców z Rutgers 
University nad sytuacją ma­
łżeństw i związków w USA.

„Współczesne samotne osoby 
nie są zainteresowane małżeństwem,

Wolna miłość 
ani romantyczną miłością tak jak to 
było w przeszłości” - powiedział 
David Popenoe, profesor socjolo­
gii na Rutgers University w New 
Jersey. Obecne pokolenie różni się 
ednak od tego z lat sześćdziesiątych 
wyznającego zasadę wolnej miło- 
ci” - twierdzą naukowcy.

X edycja „Inwazji Mocy”

Pędź do Lublina
Joe Cocker, The Cranber- 

ries i Scorpions wystąpią w X 
edycji „Inwazji Mocy”. Cykl 
10 megakoncertów rozpocznie 
się 24 czerwca w Lublinie.

W tegorocznej imprezie we­
źmie udział 40 polskich i zagra­
nicznych zespołów rockowych. 
Zagraniczne gwiazdy rocka zagra­
ją w ramach „Inwazji Mocy” po 
raz pierwszy. Zaprezentują się tak­
że m.in. The Stranglers, H- 
BIockx i Chumbawamba. Wśród 
polskich gwiazd będą m.in. Bud­
ka Suflera, Perfect, Lady Pank, 
ONA, T-love, Kasia Kowalska i 
Voo Voo.

10 koncertów w festiwalo­
wych stolicach - Łodzi, Poznaniu, 
Gliwicach, Wrocławiu, Gdyni, 
Szczecinie, Olsztynie, Warszawie 
i Krakowie - będzie odbywać się 
przez całe lato, do 26 sierpnia. 
Sprzęt potrzebny do tegorocznej 
edycji „Inwazji Mocy” będzie jeź­
dzić 10 tirami. W budowie sce­
ny, trwającej po 4 doby w każdym 
mieście, będzie uczestniczyła 
150-200-osobowa ekipa. Trasa 
koncertowa wyniesie 6 tys. kilo­
metrów. „Inwazja Mocy” jest im­
prezą ludzi młodych. Co roku od­
wiedza ją coraz liczniejsza pu­
bliczność. W 1995 roku w „Inwa­
zji Mocy” wzięło udział ponad 
500 tys. osób, cztery lata później 
- 2,1 min. W ubiegłym roku o fe­
stiwalu słyszała ponad połowa 
Polaków - 52 proc. Bawił się co 
trzeci Polak w wieku od 15 do 19 
lat i prawie co piąty w wieku od 
20 do 29 lat.

*»
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Królowa popu Madonna w towarzystwie swego przyjaciela GuJ Rit- 
chie w Londynie na premierze angielskiego chartu Johna Schiesin- 
gersa „ The nextbest thing". Przed kilkoma dniami piosenkarka była 
na obiadzie u następcy tronu brytyjskiego - księcia Karola.
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LRT
6.00 - Dzień dobry. 7.30 - S. 

“Teletubbies”. 17.50 - Wiadomości 
(ros.). 18.00 - S. “Statek kosmicz­
ny Ziemia”. 18.10 - Telekatalog. 
18.15 - Wiadomości wieczorne. 
18.30 - S. “Taksówkarze”. 19.15 - 
Aktualności. 19.30 - Drogi. Samo­
chody. Ludzie. 20.00 - Jeszcze nie 
śpij. 20.30 - Panorama. 21.00 - Au- 
todafe. 21.45 - Styl. 22.10 - S. “Po­
wodzenia”. 23.00 - Dziennik wie­
czorny.

N

6.00 - Poranne koło. 8.00 - Pro­
sto i jasno. 8.05 - S. “Bez domu jest 
żle”. 8.30 - Notatki gospodyni. 8.40 
- S. “Piękna i uparta”. 9.25 - S. “Bar­
wy miłości”. 10.15 - S. “Trzy ko­
biety”. 11.00 - Przebacz. 11.45 - 
Nowa komunikacja. 12.15 - ABC 
zdrowia. 12.45 - Nasze zwierzęta. 
13.10 - Notatki gospodyni. 13.20 - 
S. “Czarodziejka”. 13.45 - S. “Let­
nie historie”. 14.40 - S. “Walka na 
śmierć i życie”. 15.25 - S. “Sąsie- 
dzi”. 15.50 - S. “Trzy kobiety”. 
16.40 - Prosto i jasno. 16.45 - S. 
“Bez domu jest źle”. 17.10-Notatki 
gospodyni. 17.20 - S. “Barwy miło­
ści”. 18.10 - S. “Piękna i uparta”. 
19.00 - Wiadomości. 19.25 - S. 
“Upał w Los Angeles”. 20.20 - Co 
ludzie powiedzą. 20.50 - Złota par­
ka. 21.45 - Wiadomości. 21.55 - Film 
fab. “Sieć”. 22.45 - Z Hollywoodu. 
23.10 - S. “Żołnieiz sukcesu”. 23.55 
- Nowa komunikacja.

^^BTV
7.05 - Rowerowe show. 7.15- 

Krwawa fala. 7.25 - S. “Hotel Fawl­
ty”. 8.00 - S. “Buntownicza dusza”. 
8.45 - S. “Cyganka”. 9.30 - S. “Dzi­
ki anioł”. 10.15 - S. “Labirynty na­

miętności”. ll.OO-Coirida. 12.00- 
S. “Telefon morderatw”. 12.45 - S. 
“...a trzeci żółty”. 13.30 - Film fab. 
“Przestępstwo”. 15.00 - Koncert. 
15.55 - S. “Buntownicza dusza”. 
16.45 - Wiadomości. 16.55 - Ro­
werowe show. 17.05 - S. “Cygan­
ka”. 17.55-S. “Dziki anioł”. 18.45- 
Wiadomości. 19.00 - Krwawa fala. 
19.10 - S. “Labirynty namiętności”. 
19.55 - Loteria. 20.00 - Rowerowe 
show. 20.10 - Melodramat “Diamen­
towa dziewczynka” (Kanada, RPA, 
1998 r.). 21.50 - S. “Hotel Fawlty”. 
22.25 - Film fab. “Siła”. 0.10 - Cor­
rida. 1.15-7.00-DW.

(3)
6.55 - S. “Caspar”. 7.15 - S. 

“Alicja w krainie czarów”. 7.35 - Bez 
tabu. 8.00 - S. “Perła”. 9.30 - S. 
“Uroczy i dzielni”. 10.00-Teleshop. 
10.15 - S. “Kochające serce”. 11.00 
- Teleshop. 11.15 - Kamera VRS. 
11.40 - Niech żyje król. 12.05 - S. 
“Szpital połowy”. 12.30 - S. “Sło­
neczny patrol na Hawajach”. 13.15 
-Teleshop. 13.45-S.“Xena”. 14.30 
- S. “Herakles. Legendarne podró­
że”. 15.15-S.“Caspai”. 15.40-S. 
“Alicja w krainie Czarów”. 16.00 - 
S. “Uroczy i dzielni”. 16.30-S. “Per­
ła”. 18.05 - Metropol. 18.10 - S. “Ko­
chające serce”. 19.00 - Wiadomo­
ści. 19.20-Sport. 19.25-Bez tabu. 
19.55 - S. “V.I.P.”. 20.55 - S. “Na­
dzieja Chicago”. 21.50- Wiadomo­
ści. 22.00 - Film krym. “Brooklyn 
Południowy”. 22.55 - S. “Żonaty i z 
dziećmi”. 23.20 - S. “Strefa zagro­
żenia”. 0.05 - S. “Praktyka”. 2.00 - 
Przewidziana jest transmisja finało­
wego meczu NBA.

8.00-Z Wilna. 8.15-S. “Bo­
gaci też płaczą”. 9.05 - “Ja sama”. 
10.05 - Muzyka. 11.00 - Cytat dnia. 
11.05 - Dzień po dniu. 13.00 - Z 
Moskwy. 13.25 - S. “Bogaci też pła­
czą”. 14.15 - Odpocznijmy. 14.35- 

Kanał muz. 15.10 - Paluszki lizać. 
15.40 - Podoba się - oglądaj .16.15- 
Patrol drogowy. 16.30 - Model. 
17.00-Jesteś świadkiem. 18.00-Z 
Moskwy. 18.30 - Z Wilna. 18.45 - 
Model. 19.15 - Lekarz domowy. 
19.45 - Humor. 20.45 - Wileńska Ju­
trzenka. 21.00 - Godzina rządu. 
22.00 - Z Wilna. 22.15 - S. “Bogaci 
też płaczą”. 23.05 - Patrol drogowy. 
23.30-Kanał muz.

8.00-S. „Alondra”. 8.30-Po­
glądy. 8.45 - Europa dziś. 9.15 - 
Recepty. 9.30 - Przede wszystkim 
dzieci. 10.00 - Film fab. “Niespo­
kojna gospodarka”. 14.35-S. “Przy­
gody Bolka i Lolka”. 14.45 - Pro­
gnoza astrolog. 14.50 - Recepty. 
15.05 - Film fab. “Bezimienna 
gwiazda”. 16.40 - Recepty. 17.00 - 
Mozaika muz. 17.30-S. “Alondra”. 
18.00 - Bumerang. 18.30 - Puls Wil­
na. 18.45 - Poglądy. 19.00 - Wia­
domości (poi.). 19.15 - Mozaika 
muz. 19.30-Unia Europejska. 20.00 
- Puls Wilna. 20.15 - Litewscy we- 
terynarzena pograniczu. 20.45 - Po­
glądy. 21.00 - Wiadomości (poi.). 
21.20-Film fab. “Wiadukt”.

opr
l.oti, 10.00, 13.00, 16.00, 

22.25 - Wiadomości. 7.15 - Film fab. 
“Córeczka”. 8.15- Człowiek i pra­
wo. 9.30 - S. “Nowe przygody Sind- 
bada”. 12.30 - Razem. 13.20 - S. 
anim. 13.40-100%. 14.10- Do lat 
lóiwięcej. 14.45-Film fab. “Wiel­
ka przerwa”. 16.30 - Kalambur. 
17.00 - Proces. 17.45 - S. “Delikat­
na trucizna”. 18.45 - Dobranoc, dzie­
ci. 19.00 - Czas. 20.00 - Film fab. 
“Miłość z przywilejami”. 22.40 - 
Koncert.

6.00,7.00,15.00,18.00,21.00
- Wiadomości. 6.20,0.05 - Oddział 

dyżurny. 6.35 - Nowości rodzinne. 
6.45 - Witaj, Rosjo. 7.40 - Arena - 
sport. 8.15 - S. “Cyganka”. 9.05 - 
S. “Santa Barbara”. 14.30 - Film 
anim. 15.30-Wieża. 15.55-Naryby. 
16.25 - S. “Zbiegłe zakonnice”. 
17.25 - Biała papuga. 18.40 - S. 
“Dziki aniof ’. 19.35 - S. “Wyspa fan­
tazji”. 20.30 - S. “Wyuzdane tańce”. 
21.30 - Film dok. “Rozmowa z 
Ameryką”. 22.30- Film fab. “Dzień 
pełni”. 0.20 - Ścieżka dźwiękowa.

TyPOLOfłM
6.00 - Kawa czy herbata. 7.45 

- Dziennik krajowy. 8.10 - Sport- 
telegram. 8.15 - Krakowskie Przed­
mieście 27. 8.30- Wiadomości. 8.40 
- Giełda. 8.45 - Anima. 9.05 - ..Zło­
topolscy” - serial. 9.30 - „Quasimo- 
do”-serial anim. 9.55 - „Ekstrady­
cja” - serial. 10.45 - Literatura Pol­
ska od A do Z. 11 .05 - Wielcy, więksi 
i najwięksi. 11.40 - O wernisażu za­
kopiańskiej plastyki przy istebniań- 
skiej muzyce. 12.00-Wiadomości. 
12.15 - MdM - program rozrywko­
wy. 12.45 -,Złotopolscy” - serial. 
13.10- Zaproszenie. 13.30 - Maga­
zyn olimpijski. 13.55 - Magazyn in- 
fonnacji turystycznej. 14.20 - Wie­
ści polonijne. 14.30 - Magazyn Po­
lonijny z Norwegii. 15.00-Wiado­
mości. 15.10 - „Z historii Suraża” - 
film dok. 15.35 - Rozmowa dnia. 
16.00 - Muzyczny Serwis Jedynki. 
16.10- Rower Błażeja. 16.15 - Tele- 
espress Junior. 16.20 - Rower Bła­
żeja. 17.00 - Teleexpress. 17.15 - 
„Quasimodo” - serial anim. 17.45- 
Krzyżówka szczęścia. 18.10-Cre­
do 2000. 18.40 - Gość Jedynki. 
18.50 - .Złotopolscy” - serial. 19.15 
- Dobranocka. 19.30 - Wiadomo­
ści. 19.55 - Pogoda. 19.58 - Sport. 
20.00 - Teatr Telewizji. 21.05 - Sie­
dem Grzechów Głównych po gó­
ralsku. 21.25 - Wielka sztuka Stefa­
na Stuligrosza. 21.45 - Współcze­
sne prawykonania muzyki polskiej. 
22.20 - Wieści polonijne. 22.30 - 
Panorama. 22.50 - Sport-telegram. 
23.00 - Tygodnik polityczny Jedyn­
ki. 23.45 - Panteon - wydarzenia 

kulturalne. 24.00 - Monitor Wiado­
mości. 0.25 - TV Polonia zaprasza. 
0.30 - Kizyżówka szczęścia. 0.55 - 
,/łotopolscy”-serial. l.20-„Dziwne 
przygody Koziołka Matołka”-serial 
anim. 1.30-Wiadomości.

L 1'

6.00 - Piosenka na życzenie. 
7.00 - „Voltron” - serial anim. 7.25 - 
„Tom i Jerry Kids” - serial anim. 7.50 
- Polityczne graffiti. 8.00 - „Allo, 
allo” - serial komed. 8.30 - „Legen­
dy Kung Fu” - serial sensac. 9.30 - 
./buntowany anioł”-serial. 10.30- 
„Luz Maria” - serial. 11.30 - „Karo­
lina w mieście”-serial komed. 12.00 
- „Najdroższy tatuś” - serial komed. 
12.30 - Disco Polo Live. 13.30 - Se­
krety rodzinne - program rozryw­
kowy. 14.00 - Miłość od pierwsze­
go wejrzenia - program rozrywko­
wy. 14.30 - Kalambury - program 
rozryw. dla dzieci. 15.00 -,Johny 
Bravo” - serial anim. 15.30-Infor­
macje. 15.55 - „Nowe przygody 
Robin Hooda” - serial. 16.45 -,/ 
głową w chmurach”-serial. 17.45 
-„Luz Maria”-serial. 18.35-Super 
Express TV. 18.55 - Informacje. 
19.00 - Prognoza pogody. 19.05 - 
,/buntowany anioł” - serial. 20.00 - 
Życiowa szansa - show z nagroda­
mi. 20.50 - Losowanie Lotto i Szczę­
śliwego Numerka. 21.00 - „Misja w 
czasie” - serial. 21.50 - „System” - 
serial. 22.45 - Wyniki losowania Lot­
to. 22.50 - Infonnacje i biznes in- 
fonnacje. 23.05 - Prognoza pogo­
dy. 23.15 - Polityczne graffiti. 23.30 
- „Miodowe lala”- serial komed.0.20 
- Super Express TV. 0.40 - „Diabeł 
z otchłani” - film RPA. 2.15 - Muzy­
ka na bis.

nu
6.00 - Teledyski. 6.40 - „Sun- 

set Beach” - serial. 7.25 - Odjazdo­
we kreskówki. 8.15 - „Perła” - te­
lenowela. 9.00 - „Izabella” - teleno­
wela. 9.50 - „Wzywam dr Bruck­
nera” - serial medyczny. 10.35 - „Z 

ust do ust” - serial. 11.30 - Tele- 
shopping. 12.35-Beczka śmiechu 
- program rozrywkowy. 13.00 - 
„Sunsct Beach” - serial. 13.45 - 
„Potwór z bagien” - serial. 14.10- 
,/ ust do ust” - serial. 14.35 - Od­
jazdowe kreskówki. 16.35 -„Sun- 
set Beach” - serial. 17.20 - „Perła” 
- telenowela. 18.05 - „Izabella” - te­
lenowela. 19.00 - Zoom - magazyn 
sensacji. 19.30-Beczka śmiechu- 
program rozryw. 19.55 - „Colum- 
bo” - serial krymin. 21.35 - „Cobra 
- oddział specjalny” - serial polic. 
22.30 - „Murder Cali” - serial kry­
min. 23.20 - Zoom - magazyn sen­
sacji. 23.50 - „Columbo” - serial 
krymin. 1.20 - „Murder Cali” - se­
rial krymin.

r

TV4
6.00 - Nuta. 7.00 - Meta - dla 

młodzieży. 7.30 - Muzyczne listy. 
8.30 - “Sally czarownica” - serial 
anim. 9.00 - “Latający dom” - se­
rial anim. 9.30 - “Motomyszy z 
Marea”-serial anim. 10.00-“JAG 
- Wojskowe Biuro Śledcze” - serial 
sensac. 11.00 - “Sabrina, nastolet­
nia czarownica” - serial komedio­
wy. 11.30 - “Czułość i kłamstwa” - 
telenowela. 12.00 - “Rajska plaża” 
- serial dla młodzieży. 13.00 - A kuku 
- program rozrywkowy. 13.25 - 
Nuta. 14.15 - Mela - dla młodzieży. 
14.45 - Muzyczne listy. 15.45 - “La­
tający dom” - serial anim. 16.45 - 
“Motomyszy z Marsa” - serial anim. 
17.15 - “Młody Herkules” - serial 
przygód. 17.45 - Dziennik. 18.00 - 
“Przygody Sindbada Żeglarza” - se­
rial przygód. 18.55 - “Rajska pla­
ża” - serial dla młodzieży. 19.55 - 
Dziennik. 20.10 - “Czułość i kłam­
stwa” - telenowela. 20.40 - “G.l. 
Jane” - dramat sensac. 23.10 - “Ży­
cie jak sen” - serial komediowy. 
23.50 - V1P - wydarzenia i plotki. 
24.00 - “Za ruchomym celem” - 
film sensac. 1.50 - “Czułość i kłam­
stwa” - telenowela. 2.20 - V1P - 
wydarzenia i plotki. 2.30 - Nuta. 
3.30 - Meta - dla młodzieży. 4.05 - 
Muzyczne listy.
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OGŁOSZENIA
Zimny deszcz

Dziś na Litwie zachmurzenie z przejaśnie­
niami. Opady deszczu, grzmot. Wiatr połu­
dniowo-zachodni, 6-11 m/sek. Temperatura 
w nocy 9-14, w dzień 16-21 stopni ciepła.

W ciągu następnych dwóch dni krótkotrwałe opady desz­
czu. Temperatura w nocy 5-10, w dzień 12-17 stopni ciepła.
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EHT E , 01

Kobieta (49 lat) poszukuje 
dowolnej pracy. Intymnej nie 
proponować.

Tel. 73-45-06.

Pisemne tłumaczenia - an­
gielski, polski, litewski, rosyj­
ski - oraz komputerowe prze­
pisywanie tekstów. Telefon 
kontaktowy:

(8-22) 75-63-70, 8-287- 
12274.

Sprzedam nie wykończony 
dom w Rukojniach albo wy­
mienię na 2-pokojowe miesz­
kanie w Wilnie.

Yilnius, tel. 42-33-36.

W dogodnym dla pacjentów 
czasie japońskim wziernikiem 
badam przewód pokarmowy, 
żołądek i dwunastnicę, leczę.

Yilnius, tel. 61-66-71 w 
godz. 8-11,31-18-58 po godz. 17.

Szklimy balkony, wykonuje­
my wszystkie prace wykończe­
niowe, montujemy płyty z gipso- 
kartonu i sufity, kryjemy dachy, 
wykładamy podłogi i parkiet.

Yilnius, teł. 22-74-67, 22- 
07-89 (po godz. 19).

ogłoszenia do ga^y
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Kalendarium
* Czwartek (8.VI) jest 160 

dniem 2000 roku. Do końca 
roku pozostało 206 dni.

•it Znak Zodiaku - Bliź­
nięta.

* Imieniny: Maksyma, Me­
darda, Seweryna, Wilhelma.

ZSA “KORADO BALTIJA” - 
przedstawicielka czeskiej 

fabryki “Korado a.s.” 
na kraje bałtyckie, Białoruś i obwód 
kaliningradzki oferuje kaloryfery, 

suszarki do ręczników, termoregulatory. 
Tel. 72 46 42, faks. 75 69 50.

S^rlntcr^ilża
WileńskaMm Z PUC
do prac zewnętrznych
i wewnętrznych.
Cena od 14 Lt za 1 m kw.
Sayanorią pr. 151, Yilnius, 

tel. (822)31 1829

Przedsiębiorstwo „Antark- 
tis” naprawia lodówki w Wilnie, 
jego okolicach i na działkach.

Gwarancja -1 rok.
Yilnius, tel. 75-24-79, 46-71- 

78, 8-299-90213.

Usługi ubezpieczeniowe 
(samochody, domy, życie). Oka- 
zja! Zniżki. Jest możliwość 
przyjazdu agenta.

Tel. 253-235, 8-299-37 604, 
Ryszard.

KURIER
WILEŃSKI

przyymuyą
UAB “KurierWileński”, 
Yilnius, Laisves pr. 60. 
Tek 42-69-63.
Pn-Pt: 8.00- 17.00

UAB“KU0N’’, 
YHnius, Birbynią 4. 
Tel. 62-85-21.
Pn - Pt: 8.00 - 19.00, 
Sb : 9.00- 17.00

Samoiząd 
RęjonuWileńskiego,
Yilnius, Rinktines 50, 
/ piętro.
Pn-Pt: 8.00 - 15.00

Księgarnia “Elephas”
Yilnius, Oiandu 3.
Tei. 25-30-55.
Pn-Pt- 10.00- 18.00,
Sb-Ndz: 10.00- 16.00

Wydanie codzienne - indeks 0044

1 mieś.

19 Lt

D/a inwalidów I i II grupy, emerytów 
i mieszkańców wsi - indeks 0227

1 mieś.

16 Lt

Wydanie sobotnie - indeks 0172
1 mieś.

3.90 Lt

*

I
Wschód Słońca - 3.44,

3 mieś.
57 Lt

6 mieś. I
i114 Lt ;

3 mieś.
48 Lt

3 mieś.

6 mieś.
96 Lt

6 mieś.

11.70 Lt 23,40 Lt

"Kurier Wileński" można zaprenumerować 
w każdym urzędzie pocztowym

Wydanie codzienne w księgarniach 
S.K., Auśros Yartą 9, "Elephas", Olandą 3, 
w szkołach

1 mieś.

13 Lt

3 mieś.

39 Lt

6 mieś.

78 Lt

1
i

j
I

i
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!

zachód - 20.52. Długość dnia 
- 17 godz. 08 min.

* Księżyc. Nów - od 2
czerwca.

KURS WALUT
Bank Litewski

Oficjalny kurs 
na 8 czerwca 2000 r.

Relacja lita do walut obcych

Nazwa waluty Lt/za jedit. walut.

Wydanie codzienne w redakcji
1 mieś.

12 Lt

Dolar USD 
U E euro 
Dolar australijski 
1000 rubli 
białoruskich 
Korona czeska 
Korona duńska 
Funt biytyjski 
Korona estońska

4,0000
3,8320
2,3620

4,0963 
0,1062
0,5136
6,1124 
0,2451

3 mieś.

36 Lt

6 mieś,

72 Lt

100 jenów japońskich 3,8007

Prenumerata dia czytelników za granicą

1 mieś.

16 USD

3 mieś.

48 USD

6 mieś.

96 USD I

Konto bankowe: Lietuvos Taupomasis bankas, 
Sostines skyrius, Paśilaićią klientą aptamavimo poskyris, 
b/k 60111,a/s 1129001102, valiutine s-ta Nr. 1871006099

i

Dolar kanadyjski 
Łat łotewski 
Złoty polski
Korona norweska 
Rubel rosyjski 
Korona szwedzka 
Frank szwajcarski 
lOOtys. lir tureckich 
Griwna ukraińska 
100 forintów 
węgierskich 
10 tys. lei rumuńskich

2,7117 
6,7092 
0,9234
0,4636 
0,1413 
0,4604
2,4435 
0,6556 
0,7363

1,4773
1,9282

Litewskie Radio 
zaprasza codziennie o godz. 17 min. 30 

do słuchania na falach 1107 kHz 271,0 m 
oraz FM-105,1 MHz 

audycji w języku polskim. 
Życzymy dobrego odbioru!

Za wynagrodzeniem przejmujemy prawa do wykupywanej 
przez państwo ziemi i zbiorników wodnych w powiecie wileńskim.

Tel. 33-45-76 (wgodz. 10.00-17.00 w dniach pracy), 42-04-92 
(wieczorem), 8-290-39818.

Wyniki losowania z dnia 06 06 2000

Księgarnia
St Korczyńskiego, 
Yilnius, Auśros Vartn 9-7. 
Tek 62-55-06.
Pn-Pt- 10.00- 19.00,
Sb: 10.00- 16.00,
Ndz: 10.00 - 14.00

dAB“Cemonta”, 
YHnius (Nowa WHeJka), 
Pramones 97.
Tel. 67-25-03.
Pn-Pt-9.00- 18.00,
Sb: 9.00- 15.00

Ogłoszenie więcej niż 2 razy - raz nieodpłatnie.

Vilnius, Olandą 3,
„ KMYGYHflS • KSIĘGARHIA <KSIĘGARHIA

tel. 25 30 55

Specjalna oferta dla zainteresowanych podręcznikami i 
zeszytami ćwiczeń dla klas 7 z matematyki, fizyki, 
chemii, biologii, historii, geografii, języka polskiego, 

techniki i wychowania komunikatywnego 
w cenach od 0,5 Lt do 5,00 Lt.

z A l=» R ASZ A l\/l Y !

Nr 1425

Nr 519

' 01 07 09 11 12 14 15 18 19 23
. 24 25 28 30 34 35 36 44 58 60

05 06 17 18 26 A B8

5 liczb + litera -110525 Lt, 5 liczb - 20000 Lt, 
- 4 liczby + litera - 500 Lt, 4 liczby -100 Lt, 
5**3liczby + litera -10 Lt, 3 liczby ^5 Lt, 

2 liczby.+litera-2 Lt.

KURIER
WILEŃSKI

Wydawca ZSA .Kurier Wilefiskl" 
Drukuje SA .Spauda"

Zastępca redaktora 
naczelnego 

Aleksander BOROWIK
Adres: Laisyćs pr. 60

Ustalony kurs przeliczania 
euro i walut narodowych 

państw strefy euro
(jednostki waluty narodowej 

za I euro)

0,7875664 funta irlandzkiego 
13,7603 szylinga austriackiego 
40,3399 franka belgijskiego 
166,386 pesety hiszpańskiej 
1936,27 lira włoskiego
40,3399 franka luksemburskiego 
2,20371 guldena holenderskiego
200,482 eskudo portugalskiego 
6,55957 franka francuskiego
5,94573 marki fińskiej
1,95583 marki niemieckiej

Gazeta

“Echo Litmy” 
ogłasza konkurs na 

nieetatowego 
apnta reklamy.

Zwracać się pod numerem 
tel. 42 74 71 od godz. 9 do 17.

Redaktor naczelny (tel. 42-79-01), 42-79-68), literatura i sztuka - Alwida 
dyrektor spółki Jan Czepukowicz (tel. Bajor (tel. 42-79-64), praworządność - 
42-79-73), zastępcy redaktora; KĄdty- Irena Litwin (tel. 42-79-64), zdrowie-Sa­
na Adamowicz, Aleksander Borowik bina Kozłowska (tel. 42-90-81), młodzie- 
(tel. 42-79-04), Zbigniew Markowicz (tel. żowy-Agnieszka Skinder (tel. 42-90-81), 
42-78-90), sekretarz redakcji Andrzej fotoreporter-Marian Paluszkiewicz (tel. 
Malkianis (tel. 42-79-49),zastępca sekre- 42-90-81), komercyjny - Dariusz Gusz-
tarza Marian Sipowicz (42-79-49). cza (tel. 42-78-90, 8-299-48310), rekla-

DZIAŁY; polityka - Stanisław Tara- ma - (tel. 42-69-63), rejon solecznicki - 
siewicz (42-79-04), gospodarka-Julitta Piotr Ryngiewicz (tel. 8-250-52780), re-

2056 Vilnius, Uetuvos Respublika Tryk (tel. 42-79-68), życie wsi, ekolo- Jon trocki - Danuta Raczyńska (tel. 8-
Indeks 0044 SL322, 
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E-Mail adres: redaktor® 

kurier.balt.net

gia - Danuta Danowska (tel. 42-79-68), 238-61216), rejon twięciański - Józef
stolica - Helena Gładkowska (tel. 42-79- Skinder (tel. 8-217-52627).
68), szkolnictwo - (tel. 42-79-04), kul- -----------------------------------------------------
tura, „Vilniana" - Halina Jotkiallo (tel. Dyż. redaktor Julitta TRYK

„Kurier Wileński" przyjmuje ogłoszenia i reklamę pod adresem: 
Dom Prasy, Laisves pr. 60, piętro 11, pokój 1104, 

tel. 42-69-63, fax 42-72-65,w dniach pracy od godz. 8.00 do 17.00.

Redakcja nie zwraca tekstów nie zamówionych oraz zastrzega sobie prawo do ich skracania i redagowania. 
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